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19 zabitych i kilkaset rannych w Aleksandiji.--2 komisarjaty policyjne 


tipe + - A= -4 -< 


zdemolowane. -- Ządanie detronizacji króla Fuada 


LONDYN, 16, 7. (Tel. wł.) Na- 
prężenie polityczne w Egipcie wy- 
wołane odroczeniem parlamentu 
przez króla Fuada przerodziło się 
w ruch rewolucyjny. 


Sfrejk protestacyjny 


Wczoraj partja nacjonalistyczna 
Wafd na znak protestu przeciwko 
wypadkom, które się rozegrały na 
wiecu w Mansurah, gdzie policja 
zabiła Kilkunastu ludzi, ogłosiła 
dwugodzinny strejk protestacyjny. 


W czasie strejku na ulice Ale- 
ksandrji wyległy tłumy demon- 
strantów, którym przewodzili po- 
słowie stronnictwa nacjonalistycz- 
nego Wafd. Wznoszono wrogie o- 
krzyki przectwko królowi, przeciw 
ko rządowi I na cześć wodza nacjo 
ualizmu egipskiego Nahas Paszy. 


Krwawe sfarcia 


Rozruchy wczorajsze w Aleksan- 
rji miały przebieg niezwykle krwa 
wy. Hasło do buntu dali pierwsi 
studenci, którzy zaatkowali i roz- 
broili oddział policjantów na placu 
Mohameda Aliego. W ślad za stu- 
dentami ruszyły tłumy, rzucając 
wię na bogate sklepy. 


Wezwane wojsko z nasadzonemi 
bagnetami ruszyło do szturmu, jed- 
nakże wobec gradu kamieni musia 
ło się wycofać. 

Kilkakrotnie powtarzane ataki 
Łolnierzy egipskich I ogień policji, 
ukrytej na dachu gmachu sądu, 
zdołały tłum wyprzeć do sąsied- 
bich ulic. 


Podniecony tłum rzucał się rów- 
nież na komisarjaty policyjne, de- 
molując dwa doszczętnie, . 


Według ostatnich doniesień, tra- 
giczny bilans dnia wczorajszego 
wyniósł 19 zabitych i kiłkaset ran- 
tych. 


Mimo tak wielkich ofiar tłumy 
hie uspokoiy słę i do późnej nocy 
napadały na silne patrole wojsko- 
we 1 policyjne. 


Wojska angielskie 
w rezerwie 


Wojska angielskie czynnego u- 
działu w tłumienia rozruchów nie 
brały, co wywołało wśród kupców 
europejskich ostrą krytykę i oba- 
wy. Tego rodzaju stanowisko ko- 
komendanta angielskich: sił zbroj- 
nych w Egipcie będzie niewątpli- 
wie przedmiotem interpelacji w 1z- 
bie Gmin. 


Prasa zakneblowana 


Rząd pragnąc uniknąć opisu wy- 
padków w prasie nakazał policji 
otoczyć redakcję naczelnego orga- 


nu stronnictwa Wafd. Policja nie 
dopuściła do wnętrza ani redakto- 
rów, ani zecerów, wskutek czego 
dziennik nie mógł sie ukazać. 


Żałoba narodowa 


Dziś od rana panuje w Aleksan- 
drji spokój, Rada główna stronnie- 
twa nacjonalistycznego zebrała się 


Ulice Manzury robią wrażenie obozu wojennego. 


w nocy na naradę, na której postas 
nowiła, na znak protestu przeciwko 
wystąpieniu wojska i bratobółczej 
rzęzi, ogłosić w najbliższych dniach 
dzień żałoby narodowej we wszyst- 
kich miastach. Dzień ten ma być 
poprzedzony wiecami stronnictwą 
Wafd, na których omówiony hędzie 
jego program. Wiece te wyznaczo- 
no na piątek. 

Podobno rząd ma wydać zarzą: 
dzenie zakazujące wiecu. Gdyby ta 
kie zarządzenie istotnie zostało Wy- 
dane, w kołach politycznych przy- 
puszczają, że byłoby to hasłem dn 
wybuchu ogólnej rewolucji w Egip 
cele, 


ALEKSANDRJA, 16, 7. (PAT) 
Według ściślejszych obliczeń krwa 
we zajścia wczorajsze pociągnęły 
za sobą następujące ofiary: Ośmit 
europejczyków odniosło ciężkie ra- 
ny, jeden włoch został zabity 
Wśród tubyłców jest 13 zabitych : 
113 rannych. Prócz tego odniosła 
rany 49 żołnierzy. Dokonano 127 
aresztowań. 


Minister Kwiatkowski w Sztokholmie 


udekorowany wielką wstęgą orderu Gwiazdy Polarnej 
Na drogach zacieśmiemia przyjaźni połlsico-szwedzkiej 


SZTOKHOLM, 16 lipca. (Tel. 
wł. „Głosu Porannego*) — 

W dniu wczorajszym przy- 
był tu min. Kwiatkowski w to- 
warzystwie dyr. Nosowicza. 

Po konferencji prasowej, pod 
ezas której dziennikarze intere- 
sowali się szczególnie rozwojem 
Gdyni, p. minister złożył wizy- 
tę szwedzkiemu ministrowi spr. 
zagran., który w imieniu króla 
udekorował go wielką wstęgą 
orderu Gwiazdy Połarnej, dyr. 
Nosowicza zaś komandorją z 
gwiazdą orderu Wazy. 

Po śniadaniu w poselstwie 
polłskiem, w którem nczestni- 
czył również szwedzki minister 
spraw zagranicznych Ramel o- 
raz słynny „król zapałczany” 
Kreuger, min, Kwiatkowski 0- 
becny był na przyjęciu na ratu 
sza graz na bankiecie w mini- 
skastwie spraw zagraniezmych, 
wydanym na jego cześć: 


Podczas bankietu ` szwedzki 
minister Spraw  zagranieznych 
p. Ramel wvsłosił przemówie- 
nie, dające wyraz silnemu prze- 
konaniu, że wizyta min, Kwiat- 
kowskiego przyczyni się do roz 
woju istniejącej już polsko - 
szwedzkiej współpracy gospo- 
darczej. 

Min. Kwiatkowski, dziękując 
w odpowiedzi za serdeczne przy 
jęcie, stwierdził wspólne daże- 


nia obu narodów w kierunku 
ugruntowania pokoju drogą 
współpracy gospodarczej, pod- 
kreślając, że dzięki morzu, Pol- 
ska i Szwecja stały się sąsiada- 
mi, których dobre stosunki znaj 
dują wyraz w tym fakcie, iż 
flaga szwecka przoduje w por- 
cie gdyńskim, W zakończeniu 
minister stwierdził istnienie w 
Szwecji psychologicznych prze- 
stanek do dalszego pomyślnego 


ETETETT E E L RAA CA ZZ ES ZEW 


Szkielety w 


wykopano w ogrodzie podczas robót ziemnych 


Z Warszawy donoszą nam: 

Podczas robót ziemnych przy 
instalowaniu piorunochronu w 
pałacu Belwederskim natrafio- 
no na szkielety ludzkie. Wydo- 
byto 23 takie szkielety. Przy- 
puszczają, że pochodzą one z 


przed 150 laty. W dole pod pra 
wem skrzydłem pałacu znajdu- 
je się ich więcej. Jest to albo 
bratnia mogiła z czasów woj- 
my szwedzkiej albo pozostało- 
ści dawnego cmentarza. 


rozwoju polsko - szwedzkiej 
współpracy. 


SZTOKHOLM, 16 lipca. (P. 
A. T.) — W związku z pobytem 
min. Kwiatkowskiego w stolicy 
Szwecji, prasa szwedzka za” 
mieszcza fotografje ministra o 
raz wywiady, zaopatrując je 
przychylnemi komentarzami. 

Liberalny „Stockholms Tid: 
ningen* przypisuje wizycie 
wielkie znaczenie, ponieważ 
„wiadomem jest, iż polski mi- 
nister przemysłu i handlu da- 
rzy Szwecję uczuciami goracej 
sympatji, będąc osobiście zain- 
teresowanym dalszym rozwo 
jem obopólnych stosunków“. 

Konserwatywny  „Aftonbla: 
det“ wskazuje na to, że „mi- 
mo okresu niewoli naród pol: 
ski nie stracił żywotności i po- 
trafił w- krótkim czasie odbu- 


idować państwo z gruzów”. 
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Kwadrałura kola 


Panująca w Polsce atmosfera 
żgoła nie nadaje się do jakichkol- 
wiek rzeczowych prac tad reformą 
konstytucji. Obecnie dla wszyst- 
kich obywateli, mających choć co- 
kolwiek krytycyzmu, musi być jas- 
nem, iż sławetna propaganda na 
rzecz reformy konstytucji byla tyl- 
ko wybiegiem faktycznym, iż o 
istotną poprawkę ustroju pewnym 
sferom wogóle nie chodziło. Wy- 
starczy zresztą przypomnieć sobie 
wypadki ostatnich miesięcy, by 
uprzytomnić sobie, że w naszych 
warunkach hasła, jak „wzmocnie- 
nie władzy prezydenta“, „nadrząd- 
ność głowy państwa są jedynie 
demagogicznymi środkami walki 
przeciw demokracji i parlamenta- 
ryzmowi. Oddawna jasnem jest, iż 
zdaniem czynników rzeczywiście 
stojących u władzy t, zw. „rełor- 
ma“ usttoju poczyniona będzie w 
sejmie, lecz drogą _okirojowania. 
Jest to tylko kwestja czasu, chodzi 


Pocz. seansów o godz, 4.30, 


Jedyne w śródmieściu 


hino w ogrodzi 


Codziennie dwa saanse: od godz. 
8—10 w. i od 10—12 dlas: 


W razie niepogody kino zostaje w 
ciągu kilku minut przeniesione do 
sali zimowej. 


Ceny miejsc zniżone. 


Na wszystkie seanse miejsca po 


50 gr. i 1 zł. 
Dziś i dni następnych! 


Wznowienie świetnego 
arcydzieła filmowego | p. t 


Miasto udv 


Wspaniała legenda poludniowo-ame- 

kańska w 11 aktach. — W roli przy- 

wódcy gauczosów, półdzikich pasterzy 

koni w stepach Ameryki Poludniowej 
mistrz nad mistrze 


DOUALAS FAIRBANKS 


w roli góralki żywiołowa meksykanka 


LUPE VELEZ 


Gen. Bernhardi 


„Dziesiątki 


tylko o wybór odpowiedniej chwili. 
Samo przez się rozumie się, iż by- 
łaby to konstytucja „ad usum 
Delpinis* bez względu na to, w ja- 
kie szaty zewnętrzne staranoby się 
ja przybrać, Konstytucja la mo- 
głaby być jedynie usankcjonowa- 
niem cezarystycznego „Sie volo, 
sie jubeo“,  monarchistycznego 
„car tel est notre bon plaisir lub 
tego co po francusku zowie się 
„faire ses quatre volontes* — to 
jest samowładztwem, przy którym 
autokrata jest odpowiedzialny je- 
dynie przed Bogiem, własnem su- 
mieniem lub historją (kto co woli) 
a naród staje się, jak powiedział 
kiedyś szwajcar Curti o jakichś re- 
akcyjnych projektach ustrojowych, 
„misera contribuens plebs“, platni 
kiem podatków (od mienia i życia), 
staje się przetłmiotem, objektem 
manipulacji „mocnego rządu“, u- 
rzeczywistnianych za pomocą bez- 
dusznego, oderwanego od życia me- 
chanizrau biurokratyczuego. 

Nie bacząc na to, iż sprawa re- 
formy konstytucji z woli rządu 
chwilowo przestała być aktualna, 
a autokratyczna istota pomysłów 
„konstytucyjnych, ustrojowych, 
do których dążą pewne sfery, pro- 
rządowe, jęst już jasna i bezspor- 
na, należy z punktu widzenia ide- 
ologji demokracji zwrócić uwagę 
na pewne zupełnie błędne teorje 
głoszone w Polsce ex cathedra 
przez niektórych uczonych napra- 
wlaczy, broniących t. zw. cezaryz- 
mu demokratycznego. 

Naprzykład p. M. Szawleski, au- 


ustroju państwowego% pisze: „W 
naszej rzeczywistości społecznej 
i gospodarczej potrzebny nam jest 
ustrój polityczny, będący symbiozą 
silnej i ciągłej władzy oraz demo- 
kracji. Tej rzeczywistości czyni za- 
dość projekt rewizji konstytucji, 
wniesiony przez Blok Bezpartyjny 
Współpracy z Rządem. Tylko for- 
|ma cezaryzmu demokratycznego 
oparta na przesłankach realnych, 
a skonstruowana w powyższym 
projekcie, odpowiada współezes- 
nym naszym warunkom  państwo- 
wym i gospodarczym, Jednak pro- 
jest B. B, jak każda symhbioza — 
w tym wypadku cezaryzmu i demo 
kracji politycznej — posiada po- 
tencjonalność zbyt silnego przed- 
wczesnego chłonienia jednej części 
składowej przez drugą, we współ- 
czesttyjm okresie dziejowym demo- 
kracji politycznej przez cezaryzm. 
Stąd rodzi się potrzeba szukania 
dalszych form ustrojowych, dla 
których współczesna rewizja kon- 
stytucji powinna być odskocznią 
ewolucyjną. 

Otóż zadanie, które stawia sobie 
p. Szawłeski jest zgoła błędne i nie- 
rozwiązalne. 

Ustrój cezarystyczny przypomina 
rzymską ideę „lex regia“, według 
której naród przenosi władzę na 
cezara, który prokłamuje się jedy- 
nym przedstawicielem ludu. Z chwi 
lą tej pseudo - delegacji (przelania) 
władzy naród staje się biernym pod 
miotem władzy cezara, ograniczo- 
nej co do czasu, lecz zawsze dążą- 
cej do tego by stać się dożywotnią. 


tor książki „Na przełomie naszego | Dlatego też teorja prawa państwo- 


wego dawno już ustaliła  (uprz. 
Jellinek, który przecież „ultrade- 
mokratą nigdy nie był), że ceza- 
ryzin jest to monarchja absolutna 
połączona z krypto - konstytucyjne 
mi instytucjami. W tak zw. ceza- 
ryzmie demokratycznym niema nic 
demokratycznego, za wyjątkiem 
początkowego momeutu, plebiscy, 
tu, który jak wiadomo zawsze był 
i hędzie przy cezaryzinie istną szop 
ką, gdyż, jak to wykazała histo- 
rja, nie czeka nawet na wynik pre- 
parowanego, zgóry ukartowanego 
przez jego satelitów „głosu naro- 
du“, W pewnych wyjątkowych wa 
runkach psychozy społecznej, gdy 
naród sam narzuca na siebie jarz- 
mo autokracji demokratycznej jest 
tyiko forma — samobójstwa demo- 
kracji, Z chwiłą ustanowienia ceza- 
ryzmu demokracja przestaje funk- 
cjonować, przestaje istnieć i to nie 
tylko demokracja polityczna, ale 

i tak zachwalańa w Polsce przez 
reakcjonistów demokracja gospo- 
darcza, albowiem rzeczywista de- 
mokracja gospodarcza nie może 
istnieć bez demokracji politycznej. 
To ce niektórzy propagują dziś w 
Polsce, jako symbiozę demokracji i 
cezaryzmu, czasami nawet w dobrej 
ale zbyt naiwnej wierze, jest tylko 
jedna z form pseudokonstytucjona- 
lizmu, tak świetnie w swoim czasie 
scharakteryzowanego przez Ferdy- 
nanda Lassalla. „Absolutyzm, 
pisał Lassalle" — nadaje konstytu- 
cję, która sprowadza prawo ludu 
i jego przedstawicieli do najmar- 
niejszego i w rzeczywistości niczem 
niezagwarantowanego minimum i 


tysięcy 


śpiewny i 


który w roku 1871 jako pierw- 
szy oficer niemiecki przejechał 
pod Łukiem Zwycięstwa do 
Paryża, zmarł w wies lal 80. 


francuzów bawiło się 


Pierwszy film dźwiękowo- 
mówiony pro= 
dukcji francuskiej p. t. 


Śpiewak z Montparnassu 


zaszczycony wysokim 
protektoratem J.E 
ambasadora Francji, 


Wkrótce w Łodzi! 


14 lipca w Paryżu 


na ulicach swej stolicy do białego dnia, 
przy dźwiękach niezliczonych orkiestr. 


tańcząc 


która zgóry częścicwo pozbawia 
przedstawicieli ludu możneśsi, a 
częściowo odbiera ochotę zajmowa 
nia względem rządu samodzielnego 
stanowiska. Każdą próbę posłów 
przeprowadzenia istotnej woli ludu 
przeciw rządowi, ten ostatni piętnu 
je mianem parlamentaryzmu, jak 
gdyby na ustroju parlamentarnym 
i tylko na nim nie polegała w rze- 
czywistości istota wszelkiego rze- 
czywistego, szczerego rządu kon- 
stytucyjnego..  Uezyniwszy ten 
krok, przyjąwszy formę pseudokon 
stytucjonalizmu, absolutyzm osią- 
ga znaczne korzyści i na czas nie- 
określony przedłuża swa egzysten- 
cję... Pseudokonstytucjonalizm nig- 
dy nie jest zdobyczą ludu, leez od- 
wrotnie $8amowładztwa, którego 
istnienie przedłuża, Pseudokonsty- 
tncjonalizmu polega na tem, iż rząd 
twierdzi to, czego niema, utrzymu- 
je, iż państwo jest konstytucyjne, 
gdy w rzeczywistości jest ono ab- 
solutne*. 


Słowa Lassalla świetnie charak- 
teryzują tak całą konstytucję pro- 
iektu konstytucyjnego B. B. jak 
też i sławetny cezaryzm demokra- 
tyczny, który jest w rzeczywistości 
pseudo - demokratycyzmem, zama: 
skowanym _ antydemokratyzmeny 
ukrytym autokratyzmem. Kto w 
dobrej wierze Kojarzy eezaryzm 
i demokrację, ten nie rozumie isto- 
ty rzeczy i szuka rozwiązania kwa- 
dratury koła. Twierdzić zaś, jak 
to czyni prof, A. Peretiatkowicz, 
iż cezaryzm demokratyczny „jest 
to system pośredni między monar- 
chją a republiką* gdyż jest „wła- 
dzą jednego człowieka, ale z Tor- 
małną aprobatą narodu“, znaczy 
przyjmować czcze formy za rzeczy 
wistość, gdyż „cezaryzm demokra- 
tyczny jest połączeniem zasady je- 
dynowładztwa z zasadą zwierzch- 
nictwa narodowego* jedynie chyba 
w tym sensie, że pierwsza zasada 
jest rzeczywista, realna, a druga 
tylko normalna, czysto formalna, 
pozorna, 


Francuzi mówią „prendre des 
vessies pòur des łanternes*, taką 
przykrą pomyłkę możemy stwier- 
dzić u naszych uczonych obroń- 
ców cezaryzmu demokratycznego. 
Na tem polityka nic nie zyska, 4 
nauka z pewnością traci. 


S. Czeczelnicki. 


> 


Dr. Lukaschek 


nadprezydent niemieckiego G, 

Śląska, przewodniczący nie: 

mieckiej delegacji do badania 

zajść na granicy połsko - nie- 
zmieckiej. 


Arfur Lee 


u 


wicekonsul brytyjski w Marsylji 
zniknął przed tygodniem Bak 
śladu 


Senat zamknięfy 


Marszałek Szymański 
u p. Prezydenta 


Warsz. koresp. „Głosu Poranne- 
ġo“ telefonuje: 


W związku z dekretem w 
sprawie zamknięcia sesji sena- 
tu, który niezawodnie ogłoszo- 
ny będzie w ciągu gnia dzisiej- 
szego p. Prezydent Rzplitej 
przyjął na dłuższej audjeneji 
marszałka senatu p. Szymań- 
skiego, ; 


Śmiertelne nieno- 
rozumienie 


między teściem i zięciem 


Z Katowice donoszą: 

Wezoraj w nocy między urzędni 
Kiem pocztowym Stanisławem Ba- 
cią w Szopienicach a jego teściem 
Józefem Janta, powstała sprzecz- 
a. 


Bracia dawszy do Janty trzy 
strzały rzucili go do rzeki Brynicy. 


Odzyskawszy przytomność Jan- 
ta zdołał się wydostać z wody. Od 
stawiono go do szpitala ww Sosnow 
su. Stan jego jest beznadziejny. 
Bacię aresztowano. 


Dźwiękowe 
Grand-Kine 


Dziś i dni nastepnych ! 


Najnowszy sukces dźwiękowy 
doby obecnej p. t. 


Trubadurzy 
New-Jorku 


Przepiękny dramat salonowy, 
osnuty na tle dwojga kochają- 
cych się ludzi. 


W rolach głównych: najwięksi 
artyści Ameryki 


Amiia Pase, 


Bessie Lowe 
i Charles Kimg 


UWAGA! 


Pomimo niesprzyjające o- 
gody, postanowiilseny Ans, 
kować tak wielkie] miary 
obraz, nie podwyższając ceny 
miejsc. 


Nyrehcja Grand-Kina 
Początek seansów w dnie powszednie 


o godz. 6,30, W sob. niedz. i święta 
m godz. 4.30 


Od dłuższego czasu sfery go 
spoadrcze Łodzi czyniły u mia- 
rodajnych czynników słarania 
w kierunku stworzenia w Ło- 
dzi wyższego naukowego zakła- 
du zawodowego. Obecnie w 
związku z przeniesieniem sądu 
do własnego gmachu, cały ol- 
brzymi budynek przy ul. Że- 
romskiego pozostał wolny. Wo- 
bec tego do ministerstwa oświa 


ty udała się delegacja, która 
odbyła konferencję z mini- 
strem Czerwińskim. P. mini- 


ster oświadczył, że otworzenie 
w Łodzi wyższego zakładu ra- 
ukowego jest obecnie nieaktu- 
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Wyższej szkoły fechnicznej w kodzi nie będzię 


Natomiast przy szkole włókienniczej otwarty będzie 
wydział elektrotechniczny 


alne, gdyż trzeba na to większe 
go nakładu pieniężnego, przez 
co projekt nie mógłby być zre- 
alizowany w roku bieżącym. 
Natomiast ministerstwo oświa 
ty projektuje na wniosek łódz- 
kiego kuratorjum w roku bie- 
żącym jeszcze otworzyć w Ło- 
dzi przy szkole włókienniczej 
wydział elektrotechniczny o za- 
kresie przewyższającym kurs 
średnich zawodowych zakła- 
dów naukowych. Z wykładów 
na tym wydziale korzystać mo- 
gą wszyscy ci uczniowie, któ- 
rzy ukończyli 6 klas gimna- 
zjum. 


W związku z mającem nastą 
pić rozszerzeniem całokształtu 
wykładów w szkole włókienni- 
czej, projektowane jest wpro- 
wadzenie wydziałów: budownie 
twa, surownictwa i t. p. Da 
Łodzi przybyli naczelnik wy- 
działu szkolnictwa zawodowe- 
go w mimisterswie oświaty p. 
Hendzel, który łącznie z na- 
czelnikiem wydziału  szkolnic- 
twa zawodowego  kuratorjum 
łódzkiego okresu szkolnego im 
Krzywobłockim zwiedził gmach 
po sądzie okręgowym, celem za 
poznania się z rozkładem sal 
i ich rozmiarami, celem ustale- 


Eddie Polo W Łodzi 


Wypadek samochodowy artysty filmowego pod Wrocławiem 


W dniu wczorajszym przybył z 
Berlina do Łodzi znany artysta 
filmowy Eddie Polo. Znakomity 
„gwiazdor“ przyjechał koleją, gdyż 
pod Wrocławien miał wypadek 
samochodowy i musiał kontynuo- 
wać podróż w pociągu. Pomimo 
wczesnej pory — godz. 7 rano — 
na dworcu Łódź Kaliska zebrały 
się tłumy publiczności, pragnącej 
powitać swego ekranowego wu- 
bieńca. Powitanie na peronie było 
hardzo serdeczne; wznoszono głoś- 
ne okrzyki na eześć popularnego 
gościa. Wśród ogólnego eninzjaz- 


mu Eddie Poło udał się do Grand 
Hotelu, gdzie zamieszkał. 

Po krótkim odpoczynku i posił- 
ku Eddie Polo w godzinach po- 
obiednich był obecny na przedsta- 
wieniach w kinach „Corso“ i „Me- 
wać, gdzie zostały wylosowane 
pomiędzy publicznością fotogratje 
artysty z własnoręcznym jego pod 
pisem. I tutaj również Eddie Polo 
był przedmiotem gorącego przyję- 
cia. Tysiące ludzi zebrały się przed 
wymienionemi kinami, * aby obej- 
rzeć w naturze tego, którego tak 
często podziwiają na ekranie. Owa- 


cjom i entuzjastycznym okrzykom 
nie było końca. Jako gość dyrekto 
ra „Corsa“ p. Pelikana i dyrekto- 
ra „Mewy“ p. Janiszewskiego. Ed- 
die Polo przez kilka dni będzie wy 
stępował w wymienionych teatrach 
jako amerykański cowboy. 

Z Łodzi artysta wyjeżdża do Po 
znania, skąd z powrotem do Nie- 
miec i do Francji; poczem znów 
zawita do Polski i hędzie nakręcał 
pierwszy polski film sensacyjto- 
sportowy; oczywiście sam wystani 


| w głównej roli. 


Żyrardów pod ochroną policji 


Podniecony nastrój przy uruchomieniu zakładów 


Od roku zgórą trwa zatarg mię- 
dzy administracją zakładów żyrar= 
dowskich a robotnikami, przyczem 
zatarg ten opiera się na przyczy- 
nach, wynikłych już przed 3 — 4 
laty. „ 

Zasadniczo giównym powodem 
sporu jest wygórowane Żądanie ad 
ministracji odnośnie sprawności ro 
botniczej, Mianowicie administra- 
cja fabryki wymaga, aby rohotnik 
obsługiwał 4 krosna, aby robotnicy 
podporządkowali się zasadom no- 
woczesnej organizacji pracy, jed- 
nakże — aparat techniczny, któ- 
rym firma dysponuje, złożony ze 
starych warsztatów, — wyklucza 
możliwość wprowadzenia nauko- 
wej organizacji pracy, Usprawnienie 
tempa ruchu starych maszyn spo- 


wodowaio, iż — przy gorszym ©- 
becnie surowcu, aniżeli wo dobie 
przedwojennej — osnowy rwą Się 
tak często, że mowy być nie może 
o efektywnej, dobrej, szybkiej pra 
cy robotnika. 

Ostatnio sprawą likwidacji za- 
jęły się władze centralne i oddane 
im związki zawodowe. Administra- 
cja zakladów żyrardowskich posta 
nowiia utrzymać jako jeden ze 
swoich postulatów zwolnienie z pra 
cy około 400 starszych robotników. 


Fabryka idzie 
Warsz. rata „Głosu Poranne 
go* telefonuje: 

W dniu wczorajszym uruchomio 
ne zostały częściowo zakłady żyrar 
dowskie. Na ogólną liczbę przeszio 


5,000 robotników, dawniej zatrud- 
nionych w zakładach, znalazła o- 
becnie zatrudnienie tylko 1500. 
Wczoraj rano, gdy robotnicy 
przybyli do pracy, przed fabryką 
zebrały się tłumy bezrobotnych w 
liczbie około 3,500 osób, które usi- 
łowały siłą dostać się na teren ta- 
bryki. Bramy i ulice obstawiona 
policją. Oddziały policji nie dopuś- 
ciły do ekscesów. Wszyscy robot- 
nicy zatrudnieni w fabrykach, pod 
dani zostali ścisłej kontroli, celem 
niedopuszczenia na teren zakładów 
tych, którzy w onegdajszych wy- 
stąpieniach namawiali robotników 
do zdobycia siłą fabryki. Wokół 
zakładów czuwają silne posterunki 
policyjne. Do godz. 11 poważniej- 
szego zakłócenia spokoju nie b: ło. 


Pełnomocnictwa kanclerza Briininga 


Może w każdcj chwili rozwiązać Reichsia$ 


BERLIN, 16, 7. (PAT). W głoso- 
waniu imiennem Reichstagu na dzi 
siejszem posiedzeniu odrzucono ar- 
tykuł drugi przedłożeń podatko- 
wych rządu. Za odrzuceniem przed 
łożeń wypowiedziały się 254 osoby 
przeciwko 204. Za odrzuceniem 
głosowali socjal-demokracj, niem. 
partja narodowa, Hitlerowcy i ko- 
muniści, Po głosowaniu, witany 
przez partje lewicy głosami „ustą- 
pié“ wszedł na trybunę kanclerz 
Briinning i oświadczył, że rząd Rze 
szy nie przywiązuje wagi do dal- 
szego prowadzenia przez Reichstag 
obrad nad przedłożeniem. 


Wniosek partji gospodarczej o 
rozwiązanie Reichstagu przepadł. 
W głosowaniu imiennem nad wnio 
skiem komunistycznym o wyraże- 
nie votum nieufności rządowi głoso 
wali za wnioskiem tylko Hitlerow- 
cy i komuniści. Soejal-demokraci 
wstrzymałi się od głosowania. Za 
wnioskiem padło 59 głosów, prze- 
ciw wnioskowi 244 głosy, przy 151 
wstrzymujących się od głosowania. 


BERLIN, 16, 7. (PAT). Prezy- 
dent Rzeszy Hindenburg odbył dłuż 
szą konferencję z kanclerzem Rze- 
szy omawiając sytuację polityczną 
w rezultacie której Kanclerz Briin- 


ning otrzymał daleko idące pelno- 
mochictwa, 


Dr. Brüning upoważniony z0- 
stał do zastosowania par. 48 kon- 
stytucji na wypadek odrzucenia 
przez Reichstag przedłożeń podat- 
kowych rządu. 


Kanclerz został pozatem upoważ 
niony do rozwiązania parlamentu 
o ile odrzucona zostanie ustawa 
przeprowadzona na zasadzie par. 
48. O ile Reichstag wyrazi votum 
nieufności przeciw rządowi, jak 
również w razie jakiegoś ważnego 
wydarzenia politycznego, któreby 
wymagało rozwiązania parlamentu. 


nia w jakim stopniu gmach teń 
ną onawiane cele się nadaje. 


Należy zaznaczyć, że władze 
pragną w jaknajkrótszym cza- 
sie uruchomić w Łodzi wspom 
niane wydziały, dążąc do tego, 
aby szkolnictwo podzielić na 
dwie kategorje, a mianowicie 
szkoły przemysłowe i szkoły te- 
chniczne o charakterze  wyż- 
Szym średnim. Kurs w szkole 
trwać będzie 3 lata, abiturjen- 


ci zaś będą mieli prawo do 
tytułu techników. 
Należy zaznaczyć, że mini: 


sterstwo wyznań rel, i oświec. 
publ. zmieniło dotychczas. sy- 
stem egzaminów w szkole tech- 
nicznej łódzkiej w ten sposób, 
że abiturjenci składać będą je- 
dynie egzamin ostałeczny, 2a 
praktykę zawodową odbywać 
będą w czasie ferji letnich. 


Dziś i dni następnych! 

Wznowienie jednego z naj- 

piękniejszych arcydzieł fil- 
mowych p. t. 


DZIE WEZE 
I KARUZELI 


Wielki dramat erotyczny, ilu- 
strujący tragedję starganej du- 
szy dziewczęcej, brutalności i 
bezwzględność życia, miłość głę- 
boką, do poświęceń zdolną. 
W rolach głównych: Prześliczną 
i znakomita para kochanków 


Mary Philbin 
i Norman Kerry 


Wyjątkowo wspaniałą ilustracja mu 
zyczna orkiestry symłonicznej pod 
dyrekcją Leona Kantora. 


Początek seansów o ej pp. 

w sob. i niedz. o 12 w poł. 

Ceny miejse najniższe w sob. 

niedz. od godz. 12-ej do 3-ej 
po 50 gr. i 1— zł. 


Í- 


Pożyczka zagraniczna 
dia Austrii 


W poniedziałek, 14 bm. podpisa« 
no w Londynie umowę o pożyczkę 
dla. Austrji, Kurs emisyjny wyno- 
si 95 proc. oprocentowanie 7, kurs 
wykupna 103. Pożyczka jest zabez 
pieczona na austrjackich  docho- 
dach z ceł i monopolu tytoniowego. 


Emisja pożyczki nastąpi w tran 
szach narodowych, w następującej 
nominalnej wysokości. New York 
— 25 miljonów dolarów, Londyn 
3 miljony funtów, Holandja — 500 
tysięcy funtów, Włochy — 100 
miljonów lir, Szwajcarja 25 
miljonów fr. szwaje., Szwecja — 
10 miljonów koron szwedzkich í 
Austrja — 50 miljonów szylingów. 
Wartość nominalna wynosi razem 
ca, 62 miljonów dolarów. 

Po potrącenin 5 proc. tytulem 
wszelkich kosztów, rząd austrjacki 
otrzyma około 400 m77onów szylin 


AałesBy 


gów (ponad 600 mili = 5c'7ea) 
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Liągnienie oszczędna” 
ściowych książeczek 
premiowych w P.KO. 


Warsz. koresp. „Głosu Po- 
nego“ telefonuje: 

W dniu wczorajszym odbyło 
się XVII z kolei ciągnienie l-ej 
serji książeczek na wkłady pre- 
mjowane P, K. O. Wyłosowane 
zostały następujące numery 
książeczek: 

112, 3192, 3807, 4368, 5281, 
5144, 6452, 8955, 9295, 10519, 


11834, 13073, 13769, 14650, 
14969, 16093, 18625, 19993, 
20407, 21000, 21066, 21556, 
22079, 23561, 24883, 25474, 
30035, 30204, 30492, 31112, 
32048, 33222, 34152, 34543, 
34580, 34595, 35058, 35100, 
35439, 37834, 38108, 38236, 
38823, 39085, 39701, 39711, 
40227, 40424, 41081, 41160. 
41314, 41442, 41831, 42991, 
43859, 44026, 44050, 46738, 
47023, 25114, 


Aresztowanie 
komunisiy 


Trzaski w Sosnowcu 


SOSNOWIEC, 16 lipta. (Pat.) 
Tutejsza policja śledcza aresz- 
towała znanego członką komu- 
nistycznej partji Polski Trza- 
skę. W czasie rewizji znalezio- 
no ulotki organizacji młodzie- 
ży komunistycznej, literaturę 
propagandową oraz listy o fre- 
ści antypaństwowej dotyczące 
ostatnich wypadków w Sosnow 


*_ śmierć pilotki 


_ Katastrofa lotnicza 
pod Darmstadtem 
BERLIN, 16, 7. (PAT). Dziś w 
południe spadł w okolicy Darm- 
stadtu samolot pilotowany przez 
lotniczkę lat 38. Pilotka o nazwi- 
iku Pister, poniosła śmierć na miej 

icu. 
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Basźkki w Ciechocimicu 


Może curopeizacia fego zbawiennege kapic- 
liska przyciąśnie kuracjuszów 


(Specjalna służba korespondencyjna „Głosu Porannego“) 


Ciechocinek, w lipcu. 


Stałych bywalców Ciechocinka 
uderza w sezonie bieżącym brak 
tej ilości kuracjuszów, jaka bywała 
w latach poprzednich, a również 
znikomo mały procent leczącej się 
tu publiczności żydowskiej, która 
— jak wiadomo — lubi się leczyć. 
Wynika z tego coprawda łatwość 
otrzymania kąpieli, tak pożąda- 
nych dia tudzi przemęczonych, „Jest 
to jednak wielką szkodą dla właści 
cieli i zarządców zdrojowiska, któ- 
rzy wykazują wielką energję w za- 
kresie inwestycji i każdy grosz 
obracają na rozbudowę Ciechocin- 
ka, bowiem zdają sobie doskonale 
sprawę z tego, że Ciechocinek mu- 
si się stać zdrojowiskiem europej- 
skim. Do tego obowiązują natural- 
ne jego bogactwa, a mianowicie — 
woda solankowa ciepła, idąca ze 
źródła wprost do wanny. Na mli- 
cach robota wre i kipi, bo ulice się 
asfaltuje, szkoda, że w czasie sezo- 
nu, Cui bono?! Wytwarza to tuma- 
ny kurzu niepożądane szcze- 
gólnie po wyjściu z inhalato- 
rjum. Zato w niedalekiej przyszło- 
ści będzie się jeździło po Ciechocin- 
ku, jak po stole, a zamieszkać bę- 
dzie już można w mającym się na 
jesieni budować „Domu  Zdrojo- 
wym“, a wtedy może usprawiedli- 
wioną będzie cera kąpieli sołanko- 
wej zł. 4,50 netto. Przez odnalezie- 
nie termalnej solanki, która wyma- 
ga minimalnego podgrzewania, zy- 
skuje się 60 proc. oszczędności na 
opale. Podrożenie przeto kąpieli 
solankowych jest niczem nieuspra- 
wiedliwione i tu prawdopodobnie 


Międzynarodowe zawody awionetek 


P. Minister Kiihn przegląda awjon etki polskie, które odlatują do Ber- 
lina na międzynarodowe zawody. 


Por. pilot Zwirko, który ustalił rekord światowy w wysokości lotu na 
awj]onetce. 


należy dopatrywać się przyczyny 
zmniejszonej frekwencji kuracju- 
szów, którym wyjazd zagranicę przy 
potanieniu paszportu już się opła- 
ca. Wprawdzie „Zdrój  ciechociń- 
ski* (własny organ zakładowy) pi- 
sze, że na tle tych wysiłków za- 
rządców zdrojowiska, na tle epoko 
wego planu budowy domu zdrojo- 
wego, na tle tych kilometrów (?) 
asfaltowanych ulic, śmiesznie i nie- 
obywatelsko wyglądają reformator 
skie wywody gości ciechocińskich, 
porównywających nasze zdrojowi- 
ska z badami zagranicznymi, oto- 
czonymi przez całe lata opieką rzą- 
dową, Ale czy szanowny autor ar- 
tykułu, dr, Cz. Hoppe, raczył 
uwzględnić obecne czasy krytycz- 
ne i psychologję kuracjusza, prze- 
kładającego własne zdrowie i kie- 
szeń nad szczytne sentymenty, mo- 
gące dotyczyć ludzi zdrowych i sy- 
tych. Cieszy się dr. Hoppe, że co 
krok spotyka się coś nowego: na 
ulicach i w łazienkach robotnicy 
budują, malują i murują bez wytch- 
nienia, a z drugiej strony przyzna- 
je, że narzekania na roboty w cza 
sie sezonu Są uzasadnione tylko ze 
względów estetycznych, a jako le- 
karz każe nam wierzyć, że terma- 
kowo - smiołowy ekstrakt z pokry- 
wanych asfaltem ulic jest zbawien- 
ny dla płuc. Więc nie narzekajmy! 
Ba, niema zresztą przed kim, bo 
dyrektor państwowego zakładu 
zdrojowego, p. inż. Kozłowski, 
przyjmuje interesantów od 10 — 
12 tylko na papierze, a 
głównem spiritus movens jest sym- 
patyczna jego sekretarka, która 
koi nerwy zbulwersowanych I w 
ogonku wyczekujących gości I w 
zastępstwie niewidzialnego dyrek- 
tora sama wszystko załatwia. Trze 
ba przyznać, że ślicznie to robi, 
gdy chce. Wszelkie zażalenia moż- 
na skierowywać w liście do redak- 
eji, a wtedy otrzymuje się odpo- 
wiedź następującą: „Panu Ka- 
rolowi G. Listu Pana umieścić 
nie możemy, gdyż napada Pan na 
komisję zdrojową, Trudno, by ko- 
misja we własnym organie podda- 
wała krytyce swą działalność”. 
(Nr. 5 „Zdroju. 

Pozatem jest wszystko w porząd 
ku. Ciechocinek robi dziś wrażenie 
rozkwitłego ogrodu, w którego ser 
cu znajduje się jeden z piękniej- 
szych parków, zalesiony wspania- 
iem  starodrzewiem, zaopatrzony 
gęsto w ławki odpoczynkowe, w 
pawilony z wodami mineralnemi, w 
cukiernię, czytelnię, place tenniso- 
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Przed dziesięciu lafy 


18 LIPCA. 


FRONT POŁUDNIOWO-WSCHO 
DNI: Nieprzyjacielowi udało się 
słorsować Zbrucz na odcinku od- 
działów ukraińskich, na południe 
od Husiątyna. Niezwykle gwałtow 
ne ataki piechoty i kawalerji so- 
wieckiej, poparte czterema pociąga 
mi pancernymi, na przyczółek mo- 
stowy Wołoczyska, zostały po ca- 
łodziennych walkach odparte, przy 
wydatnej pomocy artylerji. 2-a 
armja: Bez zmian. 

Na odcinku 3-ej armji gen, Zie- 
fińskiego nad Styrem ataki nieprzy 
jacielskie wzdłuż linji kolejowej 
Sarny — Kowel. 

FRONT PÓŁNOCNO-WSCHOD- 
NI. 1-sza nasza armja wykonywuje 
odwrót na linję Niemna. 


we i wspaniałą muszię dla orkie- 
stry symfonicznej. Na ostatniej 
warto się nieco zatrzymać. Ciecho- 
cinek gościł rozmaite drużyny, 
przeważnie zaś stoleczne, pod róż- 
nemi dyrekcjami, jak QOzimińskie- 
go, Mazurkiewicza, Górzyńskiego i 
Bronisława Szulca. Obecnie przy- 
grywa — bo trudno inaczej się wy- 
razić — orkiestra wojskowa, która 
spotkała się w gorącym protestem 
ze strony stowarzyszenia lekarzy 
zdrojowych na jednem z zebrań 
pod przewodnictwem r. prezesa dr. 
Dembickiego, Panowie lekarze są 
słusznego zdania, że muzyka jest 
jednym z ważnych czynników lecz- 
niczych, którego lekceważyć nie 
należy, 

Dni mamy prześliczne: poranki 
słoneczne i wieczory księżycowe. 
W alejach parkowych i ustronnych 
zaciszach snują się tu i owdzie par- 
ki ale tam niema westchnień i szep 
tów par zakochanych, bo Ciechoci- 
nek jest uzdrowiskiem poważnem, 
do którego zjeżdżają ludzie z my- 
ślą wyleczenia się, a wyieżdżają 
zupełnie uzdrowieni. 

F. Halpern. 


Nr. 19g 


l-szy džwiękowy 
Kino-Teatr w Łodzi 


„Spiendid“ 


MOTTO: 


Gdy sercem kogoś chcesz obdarzył 
To proszę, ohdarz mnie. 

Gdy zaczniesz o całusach marzyć, 
Przyjdź do mnie, czekam cię. 


Dziś i dni następnych ! 


Niezwykły Europejski film 
dźwiękowo-śpiewny .„ Ufy“ 


POKUSY 
EUROPY 


Wyśmienita komedja I zarazem 
wzruszający dramat miłosny. 


W roli-„dzikuski* pragnącej zostać 
wytworną damą, słoneczna 


Liljana Harvey 


Właścicielem okrętu, przedmiotem 
miłosnych uniesień dzikuski jest 


IGO SYM 


Ceny miejsc w sezonie letnim: 


ZŁ 1, 2 i 3— 


|Początek seansów o g. 6,8i 10 w 


Istnieje przekonanie, szczegól- 
nie pośród chłopców, że buk chro- 
ni przed uderzeniem pioruna, i że 
wystarczy podczas burzy stanąć 
pod drzewem bukowem, by być zu 
pełnie bezpiecznym. Twierdzenie 
to ma za sobą wszelkie pozory 
słuszności. Zastanowiło to przy- 
rodników niemieckich, którzy opa- 
sali szereg buków i dębów wstąż- 
kami z blachy cynowej, Po burzy 
przekonali się, że dęby były zwalo- 


ne, buki natomiast stały nienarn- 
szone, tylko pokrywająca je bla- 
cha cynowa była spalona. Wynika 
z tego, że kora drzew bukowych 
musi posiadać pewne właściwości 
odprowadzania pioruna, ehroniąć 
przez to drzewo od zmiszczenia. 
Tem większe jednak niebezpieczeń 
stwo istnieje dla ludzi, czy zwie- 
rząt szukających pod bukiem schro 
nienia przed burza. 


REPARAIRE PRA PETE REWOEROE W FA 
Według litery prawa. 


Alicja Carrol, artystka kabaretowa, poznaje w czasie swe- 
go występu prokuratora ‘Starra. Los chce, że tegoż wieczoru na 
Alicję pada podejrzenie zamordowania dyrektora kabaretu. 


Prokurator Starr oskarża ją i skazuje na więzienie. 
Dżimmi, pomaga jej do ucieczki i zawozi na Wyspę 


Alicji, 


Ocalenia, schronisko wyjętych z pod prawa. 


Przyjaciel 


Tymczasem niə- 


winność dziewczęcia w ojczyźnie jej wychodzi na jaw i proku- 


rator Starr sam jedzie na „Wyspę 


Ocalenia", aby zawieźć 


dziewczynie, którą w głębi duszy kocha, wiadomość o wolności. 


Tutaj na przeszkodzie wyjazdowi Alieji 


staje bandyta Morgan. 


Poświęcenie przyjaciela Dżimmi, który ginie, pozwala Alicji ze 


Starrem wrócić do kraju 


wkrótce wy unie 


apa A A 


Serce Lotnika. 


Brat Janka Blake, Tom, był dzielnym lotnikiem, Janek 


postanawia iść w ślady 
dem wstępuje do szkoły 


brata i wraz z przyjacielem swym Fre- 
pilotów. Fred staje się wkrótee chlubą 


szkoły, alo Janek nie może opanować swych nerwów. W po- 
wietrzu ogarnia go nieprzezwyciężony lęk, nio może latać. Na- 


domiar złego spotyka go mala 


katastrofa, która jeszeze bardziej 


rozstraja chłopca. Koledzy i instruktorzy, którzy lubią miłego i 


dzielnego Janka, 
niu nieuzasadnionego strachu, 


lotnikiem już nie będzie i na prośby 


szkołę. Nadchodzi ostatni dzień 


starają się dopomóc chłopcu w przezwycięże- 
ale napróżno. Janek widzi, że 


matki postanawia opuścić 


roku szkolnego. Koledzy Janka, 


Fred i Dolly, ruszają na ostatni lot ćwiczebny. Gdy już są w 


powietrzu, Janek z przerażeniem widzi, 
połamana i grozi lada chwila katastrofa. 


że maszyna ich jest 
Zapomina o wszyst- 


kiem, gnany tylko jedną myślą: ratować przyjaciół. Wsiada do 


aeroplanu, 


niebezpieczeństwem. Fred i Dolly ratują 


dogania Freda i Dolly i ostrzega ich przed grożącem 


się na spadoehronach, 


a Janek z radością spostrzega, że zapomniał o strachu, opano- 
wał nerwy, że wreszcie... może już latać. 


również Ww Ewisię wkrótce 
WROGIE WRONKI WE NARZ OAK SA 


SPECJALNY DODATEK 


POWIEŚCIOWY „GŁOSU PORANNEGO” Z DNIA £7.V0. 1950 R. Tw. r. 


Ciąg dalszy). 
Od blisko trzydziestu lat mie 
śzkał z Karellem kierownik te- 
go towarzystwa, który używał 


sobie do woli i Karellowi stałe 
wygłaszał kazania o powścią- 
gliwości. Że jego fanatyczny 


przyjaciel bardzo często wra- 
eal z pobliskiego miasta dopie- 
ro nazajutrz, że często leżał pi- 
iany, nieprzytomny tuż obok w 
swym małym domku, który za- 
mieszkiwał z kilkorgiem służ- 
by, że czarne młode służące 0- 
trząsały sie z obrzydzeniem i 
strachem, gdy go widziały, — 
o tem wszystkiem Karell nic 
nie wiedział. Wysokie sumy, 
które Karell każdego miesiąca 
przekazywał towarzystwu za 
pośrednictwem swego przyja- 
cieta, dochodziły do miejsca 
przeznaczenia jedynie w czwar- 
tej części, ponieważ mister JA- 
mes Knox potrzebował bardzo 
wiele pieniędzy dla siebie. 
Ralf Karell podniósł szklam- 
kę x wodą do ust. Nagle posta- 
wit ją gwałtownym ruchem, — 
Czy nie spojrzała nań ze szklan 


Dziś i dni następnych! 
Najnowsza i najpotężniejsza re- 
alizacja Fryderyka LANGA 
twórcy filmów: „Dr. MABUSE“, 

„NIBELUNGI* i METROPOLIS? 


SPEY 


Rewelacyjny arcyfilm, odsłaniający 
tajemnicze machinacje międzynaro- 
dowej bandy szpiegowskiej. 


Scenarjusz tego filmu zaczerpnięty 
jest z sensacyjnej powieści słynnej 
Iiteratki Thel Harbou. 


Szczyt nowoczesnej techniki filmowej ! 
Oszałamiające zdjęcia straszliwej 
katastrofy kolejowej. 


W rolach głównych: 


WILLI FRITSCH 
LNUDOLI FCL Fe(óć 


oraz dwie rewelacje filmowe: 


demoniema Gerda Maurs 
I wiośniara bien Deyers 


UWAGA! cy miejsc znacznie 
zniżone! 


Na wieczorowe seanse miejsca po 


IŁ 1— i2Ł 150. 


Doskonała ilustracja muzyczną pod 
kier. M. Lidauera. 


ARA seansów o g. 4.30 pp. w sob, 
niedz. 1,350 Na I-szy seans 
wszystkie miejsca po 50 gr. 


Sala dobrze wentylowana. 


ki niezwykle piękna, młoda 
twarz kobieca o wielkich, wład 
czych, ciemnych oczach? 

r— Precz, precz! 

Dłoń Karella pchnęła szklan- 
kę, aż ta spadła ze Stołu i z 
brzękiem stłukła się na drobne 
kawałki. Karell uśmiechał się 
martwo, 

— Dobrze tak. Zniszczyłem 
cię. Ziemska miłość jest grze- 
chem! 

Podniósł się. Biedny, niedo- 
żywiony organizm ledwie trzy- 
mał się na nogach. Karell wró- 
cił do swego gabinetu, gdyż la- 
da chwila mieli przyjść urzęd- 
nicy z codziennym raportem. 

Wkrótce też zjawił się Hop- 
kims, jego długoletni sekretarz 
generalny. Niedbale odpowie- 
dział miljoner na jego ukłon. 
Hopkins był głęboko zdenerwo 
wany, czego Karell zdawał się 
nie zauważać, Starzec siadł za 
biurkiem i przeglądał nerwowo 
papiery. Następnie odwrócił się 
szybko do Hopkinsa i powie- 
dział: 

— Siadać, Zdać raport. Jak 


> wygląda dziś sytuacja? 


Długie cienkie palce bębniły 
po biurku. Ręce Hopkinsa drża 
ły. gdy rozwijał papier, wyjęty 
z teki. 

— Akcje spadają z gwałto- 
wna szybkością, Od wczoraj 
spadły o 25 proc., panie Karel, 

Oczy miljonera zapłonęły. 

— A akcje kolejowe? 

Hopkins poruszył się niespo- 
kojnie. 

— Akcje kolejowe są straco- 
ne. Wszystkie. Dwie główne li- 
nje, które są nam potrzebne 
jak chleb codzienny, przeszły 
w obce ręce. Nowa właścicielka 
odparowała wszelkie kontrata- 
ki. 

Wprost przykro było patrzeć 
na twarz Ralfa Karella, gdyż 
raport Hopkinsa oznaczał ni 
mniej ni więcej, jak stratę po- 
łowy jego majątku. 

— Jak się nazywa nowa wła 
ścicielka? 

— Bianca La Rose. 

Hopkins ledwo wyszeptał to 
nazwisko. Ostry okrzyk wyrwał 
się z ust Karella. 

— Bianca La Rose? Ona wa- 
ży się? Czy jesteśmy wszyscy 
pokrakami? Głupiemi, strąchli- 
wemi pokrakami, że musimy 
złożyć broń wobec kobiety? = 
Jak mógł pan tu siedzieć bez- 
czynnie? Mówię panu, że zdo- 
będziemy te linje kolejowe cał- 
kowicie w nasze ręce. Musi 
znowu zostać biedna, jak  że- 


braczka, tak jak była nią przed| Mój jedyny przyjaciel na świe- 


tem. Skąd ona ma pieniądze? 
Chwycił się za płonącą go- 
rączkowo głowę. 


cie... 
Personel ze strachem usuwał 
się na bok, gdy szedł przez po- 


— Rację miał Knox. Oszuki-| dwórze i ogród, aby odszukać 
wała mnie, bezustannie oszuki- | Knoxa, 


wała. Gdzie jest spis 
kich naszych akcji? 

— Tu jest, panie Karell. 

Miljoner przebiegł oczyma pa 
pier, Następnie stwierdził, ja- 
kie posunięcie dokonane zosta- 
ło na giełdzie, 

— Kontratak musi się udać. 
Tu ma pan! Wykonać wszyst- 
ko jaknajściślej, Jutro rano ra 


chodzą, 
o pracy w kopalni. 


wyszedł. 


knaął, 

— Dlaczego 
zdeptałem 
żmii? 


wówczas 
ostatecznie 


Po godzinie wstał, aby wędro 
po pokoju. 


wać niespokojnie 
Po chwili powiedział cicho: 


wszyst- 


port! Inni niech dziś nie przy-ļ ~ 
Nie chcę nic wiedzieć 


Hopkins skłonił się głęboko i 
Ralf Karell siedział 
dalej bez ruchu. Po chwili ję- 


nie 
tej 


— Knox musi mi pomóc. — 


Dźwiękowy Kinoteatr 


„LAPITOL 


„Generał Knox“, jak chętnie 
sam siebie nazywał, siedział 
przy stole i dzielnie pałaszował 
wspaniały obiad. Na stole stała 
świetnie przyprawiona sałata, 
soczyste, pieczone kurczę, ka- 
wior, homar, różnorodne wina 
szereg innych smakoły- 
ków. Tłuste, obleśne oblicze, 
wypukłe oczy i grube wargi 
smakosza kazały przypuszczać 


oraz 


w tym człowieku wszystko in- 
ne, niż duchowego przywódcę. 

„Generat“ podniósł się teraz 
ociężale i chwiejnym krokiem 
zbliżał się do młodej murzyn- 
ki. Biednej dziewczynie  ude- 
rzył w twarz ciężki zapach wi- 
na. Ręce jego pochwyciły mło- 
dą dziewczynę, która ze stra- 
chem usumęła się. Pijany szedł 
za nią. Gdy dalej uciekała 
przed nim, ogarnęła go wście- 
kłość. Na krześle przy drzwiach 
leżała szpicuruta. Knox ehwy- 
cił ją w dłoń. 

— Nauczę cię uciekać prze- 
demną, wstrętny czarny pomio- 
cie. 

Wściekłe uderzenie biczem i 
czarna wiła się na ziemi. 

— (Chcę mieć swą rozkosz 
tak czy inaczej. Sama wybra- 


Dziś i dni nij! łaś. 


Wiecznie młody i uwodzicielski 


JOHN GILBERT 


z czarująco piękną 


ALMA RUBENS 


w dramacie erotycznym 
wg. rozgłośnej powieści 
Jakóba Wassermana p. t; 


MASK 


Erwina Reinera 


Film Śpiewno-dźwiękowy. 
Reżyserji Victora Sjöströma 
Ponadto: 


$Światowej sławy śpie- 

wak TITTA RUF jako 

FIGARO x opery pp RU 
LIK SEWILLSKI" 


Ceny miejsc w sezonie letnim 
zł 1— i 1.50 


Początek w dni powszednie 4.30 
w sob, niedz. i święta o 2-ej. 
6460 


Ponownie podniósł bicz, jed- 
nakże nie zdążył go już opuścić 
na biedną ofoarę. Ktoś chwy- 
cił łotrzyka za ramię. 

— „Karell“. 

James Knox nagle zupełnie 
wytrzeźwiał, Jednakże nic już 
się nie dało ukryć, to musiał 
sam przyznać. Karell skinął dło 
nią i czarna wyskoczyła przez 
drzwi. Następnie wielkie cier- 
piące oczy miljonera spojrzały 
na stół, na którym stały nie- 
zliczone przysmaki. [Ironiczny 
zamaskowany uśmiech tkwił na 
twarzy „generała“. Jednakże 
uśmiech ten powoli znikał pod 
wpływem straszliwego spojrze- 
nia Karella. 

— A więc tak wyglądasz 
rzeczywistości, to takie podwój 
ne życie prowadźżisz!? W ten 
sposób w ciągu długich 30 lat 
=|oszukiwałeś i  okłamywałeś 
mnie, ty pobożny człowieku! 

Powoli podszedł bliżej. Jak- 
gdyby nagle wróciłą do tego o- 
słabionego organizmu cała siła 
młodości, rzucił sie na Knoxa i 
chwycił gó za szyję. 

Blady strach wyglądał 


w 


ze 


zmętniałych oczu ..generała*. 
Z krtani wydobywało się għu- 
che charczenie. Karell rozłuź 
nił nieco żelazny chwyt. 

— Czy Bianca ongiś zdradzi- 
ła mnie? — czy też to była 
kłamstwo? 

James Knox wił się na ziemi. 
Znowu rozległ się twardy nie- 
ubłagany głos. 


. — Czy Bianca zdradziła 
mnie z cowboyem? 
— Nie! 


Pieści Karella poderwały nie 
szezęśniką z ziemi. 

— Dlaczegoś to wszystko zro 
bił? 

James Knox zbliżył się 
chwiejnym krokiem do stołu 
Zauważył tam długi ostry nóż. 
Zacisnął go w dłoni. 


— Ach, ty głupcze. chciałem 
mieć twe pieniądze! Idjotą by- 
łeś, jeśli chociaż przez chwilę 
mogłeś wątpić w czystość tej 
kobiety. Bianca doznała mej 
zemsty za to, że kiedyś odważy: 
ła się uderzyć mnie w twarz, 


gdy jej wyznałem swą miłość 
D.e.n 


Dźwiękowy teatr świetlny 


CASINO 


Dziś i dni następnych! 


Apy aza śpiewno -dźwię: 
kowe p. t. 


ZAKLĘTA 
RZEKABB 


W rolach głównych: 


Ryszard Barthelmess 


i urocza 


Beńty COMPSON 


NAD PROGRAM; 
GUS ARNHEIM i jego 


znakomita orkiestra Jazz- 
bandowa z Hollywood oraz 
aktualności krajowe. 


Początek seansów o godz. 4.30, 
6.8 i 10 wiecz. 

ceny miejsc na i seans 

cda (zł. 1,50, 

2.—), ma s zł. 

5 . 9 da , loże 3. 50 


Sala nowocześnie wentylowaną, 


6 


OSOBISTE, Łodzianka. p. Giza 
Moszkowiczówna, ukończyła stu- 
dja na uniwersytecie  Jagielloń- 
skim w Krakowie z tytułem magi- 
stra. filozofji. 

Naczelnik wydziału admini- 
łtracyjnego łódzkiego urzędu woje 
wódzkiego p. Aleksander Tymie- 
niecki rozpoczął 6-tygodniowy ur- 
lop wypoczynkowy. 

Łodzianin p. Natan Falkowski 
nkończył wydział chemiczny poli- 
techniki w Strasburgu, nzyskując 
dyplom inżyniera - chemika. 


NOWY TYP KSIĄŻECZEK 
PASZPORTOWYCH. Jak wiadomo 
wydawane obecnie książeczki pasz 
portowe w wielu wypadkach wywo 
łują niezadowolenie władz i ludnoś 
ci. 

Jak się dowiadujemy sprawa 
książeczek paszportowych będzie 
niebawom omówiona w. minister- 
stwie spraw wewnętrznych, gdzie 
zamierza się opracować wygodniej- 
szy i celowszy typ blankietów. 

KARY ZA HANDEL BEZ ZE- 
ZWOLENIA. Magistrat m. Łodzi 
— urząd przemysłowy I instancji 
ukarał Fiszla Gierszta, zamieszka- 
" łego przy ul. Rzgowskiej 97 za u: 
prawianie handlu skórami bez u- 
prawnienia, grzywną w kwocie 
1,000 zł. względnie aresztem 14 
dni. Orzeczenie pówyższe zostało 
zatwierdzone przez sąd okręgowy 
w Łodzi w dniu 30. 6, 1930 roku. 

PROTESTY WEKSLOWE. 
Według obliczeń wydziału staty- 
stycznego magistratu m. Łodzi — 
liczba weksli, które zaprotestowa- 
no u notarjuszy łódzkich w ciągu 
pierwszego półrocza r. b., wynosi 
236,404 na ogólną sumę 
61,351,000. 

W porównaniu z pierwszem pół- 
roczem roku 1929 — liczba weksli 
zaprotestowanych zwiększyła się, 
a suma ich wzrosła o 15,700,000 
ułotych. 

KREDYTY BUDOWLANE. W 
związku ze wzmianką w sprawie 
kredytów na akcję budowłaną w 
Łodzi, wyjaśniamy, iż przydział 
kredytów z kontyngentu przyzna- 
nego dla Łodzi został już przez 
komitet rozbudowy miasta całko- 
wicie przeprowadzony. o czem w 
swoim czasie donosiliśmy. 

W związku z powyższem upada 
ją wszelkie zawarte w powyższej 


notatce zarzuty pod _ adresem 
władz, przeprowadzających foz- 
dział kredytów. 

Notatka powyższa nadesłana 


ham została przez jedną z agencji 
prasowych. 

WYJAŚNIENIE. W związku z 
notatką, zamieszczoną we wczoraj 
szym numerze „Głosu Porannego“ 
o skazaniu p. W. S, na dwa tygod 
nie bezwzględnego aresztu. prosze 
ii jesteśmy o zaznaczenie, że ska- 
łany nie jest awokatem. 

NOCNE DYŻURY APTEK. Dziś 
w nocy dyżurują następujące apte 
ki: M. Lipca (Piotrkowska 193); M. 
Milera (Piotrkowska 46); W. Grosz 
kowskiego (Konstantynowska 15); 
Perelmana (Cegielniana 64); H. Nie 
wiarowskiego (Aleksandrowska 57) 
5. Jankielewicza (Stary Rynek 9). 


Dr. med. 3245 
S. Niewiażski 
„ NIEWIAŹSKI 
Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych i moczopleiowych 
leczenie światłem, badanie krwi 
i wydzielin 
Andrzeja 5.telef. 159-40 
Przyjmuje od 8—11i od 5—9 wiecz. 


w niedziele i święta od 9—1 
Oddz ielna poczekalnia dla pań. 


złotych | 
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Wami tie | PRZED ZWYZKĄ CEN MIĘSA I NABIAŁU 
Czy magistrat zatwierdzi nowouchwalony cennik 
Podrożenie mięsa o 5 proc.? 


Zgodnie z zapowiedzią — w 
dniu wczorajszym odbyło się 
w magistracie posiedzenie ko- 
misji cennikowej, pod przewod 
nietwem p. Kałużyńskiego, o- 
raz z udziałem przedstawicieli: 
urzędu wojewódzkiego, staro- 
stwa grodzkiego, przedstawicie 
li konsumentów i producentów, 
celem rozpatrzenia postulatów 
rzeźmiczych, dotyczących pod- 
wyższenia cen miesa i jego prze 
tworów o 10 proe. od poziomu 
cen przed wprowadzeniem 0- 
statniej zniżki. 


Przedstawiciel cechu rzeźni- 
ków, Dzieniakowski, - oświąd- 
czył, iż wobec podrożenia  su- 
rowca, rzeźmicy muszą uzyskać 
podwyżkę cen mięsa, bowiem 
w przeciwnvm razie zmuszeni 
kyliby zaprzestać wogóle sprze- 
daży mięsa. 


Przeciwko temu twierdzeniu 
zaprotestował przewodniczący 
komisji, p. Kałużyński, oświad- 
czając, iż magistrat stać musi 
na stanowisku podporządkowa 
nią się dyrektywom  minister- 
stwa, ministerstwo spraw we- 
wnętrznych zaś ustaliło, iż ceny 
wieprzy żywej wagi spadły bar 
dzo znacznie w ciągu ostatnich 
miesięcy, wobec czego minister 
stwo zaleciło wpłynięcie na ko- 
misje cenmikowe w kierunku 
potanienia ceny mięsa i wyro- 
hów mięsnych, bowiem — mi- 
mo zniżki cen zwierząt żywej 
wagi — ceny miesa nie są ob- 
niżane. 


W szeregu gmin wojewódz- 
twa łódzkiego rady gminne wy- 
stąpiły o wprowadzenie zaknzu 
sprzedaży alkoholu na ich te- 
renié, 

Jak się obecnie dowiadujemy 
energiczną akcję w kierunkn 
wprowadzenia prohibicji pro- 
wadzi Towarzystwo Trzeżwo- 
ści. | 

Towarzystwo to odniosło się 


do grona radnych m. Łodzi o 


zgłoszenie wniosku w kwestji 
przeprowadzenia w Łodzi ple- 
biscytu na temat: „pić czy nie 
pić?* i w wypadku, gdyby wię- 
kszość głosów padła za prohi- 
bicją — towarzystwo wspom- 
niane domagać się będzie bez- 
zwłocznego wprowadzenia w 
życie zakazu sprzedaży napoi 
ałkoholowych na obszarze Ło- 
dzi, 

Jednocześnie czynione są usi 
łowania na terenie szeregu 


mikowej 


Oświadezenie p. Kałużyńskie 
go zostało przviete przez rzeź- 
ników bardzo nieprzychylnie. 
Na dowód, że p. Kałużyński 
myli się co do cen, przedstawili 
reprezentanci rzeźników ścisłą 
kalkulację cen z wtorku bieżą- 
cego tygodnia. 

Nad kalkulacją tą wvwiąza- 
ła sięożywiona i gwałtowna 
dyskusja, bowiem okazało się, 
że ceny wtorkowe są wyższe, 
niż były ceny poniedziałkowe, 
co przedstawiciele konsumen- 
tów, oraz przedstawiciele władz 
tłomaczyli tem, że ostatnio 0- 
słabł dowóz świń na  targowi- 
ska ze względu na okres żniw, 
co mogło wpłynąć na chwilowe 
podwyższenie się cen trzody ży 
wej wagi. 

W rezultacie przystąpiono 
do głosowania za wnioskiem 
rzeźników, dotyczącym podwyż 
ki ceny mięsa i jego przetwo- 
rów o 10 proc. 

W wyniku głosowania, wię- 
kszościa jednego zaledwie gło- 
su, przyznano rzeźnikom pod- 
wyżkę 5 proe. 


Po ogłoszeniu wyniku głoso- 
wania p. Kałużyński oświad- 
czył, iż z decyzją komisji cen- 
się nie solidaryzuje, 
zastrzega jąc się, iż dążyć będzie 
do tego, aby magistrat uchwały 
tej nie zatwierdził. 

Jak się dowiadujemy — w 
związku z powyższem już w 
dniu dzisiejszym, w czwartek, 
odbędzie nadzwyczajne posie- 


dzenie prezydjum magistratu. | mięsa będą podwyższone, 
tej|też utrzymają się na poziomi! 


specjalnie dla omówienia 


Nr. 193 


czę 


sprawy. Dziś dopiero tedy roz | ostatnim, (a) 


strzygnie się kwestja, czy ceny 


Giełda mięsna w Łodzi 


Wczoraj w południe w sali 
cechu mięsnego, przy ul. Koper 
nika odbyło się zebranie w spfa 
wie powołania do życia łódz- 
kiej giełdy mięsnej, 

Na zebranie przybyli: przed- 
stawiciel urzędu wojewódzkie- 
go, starostwa powiatowego, 
warszawskiej giełdy mięsnej, ce 
chów, związków i t. d. Zagaił 
zebranie p. Dzieniakowski, po- 
czem przewodnictwo objął p. 
Lutrosiński, Przemówienia wy- 
głosili: przedstawiciel woje- 
wództwa inż, Wróbłewski, wi- 
ceprezes izby handlowo. - prze- 
mysłowej p. Fidler, p. Szybiłło, 
inż, Kawczak, witając z uzna- 
niem powstanie giełdy mięsnej 
której brak tak bardzo dawał 
się odczuwać w naszem mie- 
ście, gdzie w handlu trzodą pa- 
nowała zupełna swawola, 

Z kolei dyr. Wilczyński wy- 
głosił fachowy referat, ilustru- 
jąc stan handlu trzodą i by- 
dłem na terenie województwa 
łódzkiego i wskazując na głów. 


ne zadania giełdy mięsnej. 

Po dyskusji uchwalono, że 
siedzibą giełdy będzie cech, 
przy ul. Kopernika, Wreszcie 
przystąpiono do wyborów ko- 
mitetu giełdowego i prezydjum 
W rezultacie wyborów do ko- 
mitetu weszli pp.: Józef Ołaza, 
Jakóbowski, Geblade, B. Grin- 
berg, W, Działoszyński, M. Gor 
don, zastępcy: E. Lutrosiński, 
Kaz. Radziejewski, A, Skępski, 
R. Hanke, M, Bojarski, St. Pi- 
nes, Ch. Kamiński, Tempelhoff 
i Djamant, 

Do prezydjum wybrani zo- 
stali: pp. Dzieniakowski jako 
prezes, Jan Kawczak jako ł-y 
wiceprezes, Juda Adler jako II 
wiceprezes i na członków: A: 
Lutrosiński, T. Szybiłło i Aj- 
zen Abram, a sekretarzem zo 
stał mjr. Emil Charzewski. 

Obecnie rozpoczną się prace 
nad uruchomieniem giełdy i u- 
łożeniem jej statutu, poczem 
nastąpi uroczyste otwarcie gieł 
dy mięsnej w Łodzi, (b) 


Przed zwyżką cen nabiału? 


Przewiduje się, iż z końcem 
sierpnia r. b. nastąpi  zwyżka 
ceny mleka, wobec skąpych za 
pasów z tegorocznych zbiorów 
pasz. 


Ceny Sera wyrobu krajowe” 


Lódź sucha czy mokra? 


Akcja w celu zaprowadzenia prohibicji w naszem mieście 


gmin podmiejskich, w kierunku 
zwerbowania członków do Sto- 
warzyszenią ludzi trzeźwych, 
Akcję w tym kierunku prowa- 
dzą głównie panie. 

Jak nas informują — obecnie 
na obszarze całego kraju istnie 
je 177 gmin wiejskich, gdzie 
ohowiązuje zakaz sprzedaży al- 
koholu, Natomiast z pośród 
gmin miejskich jedynie Prusz- 
ków zaprowadził u siebie zakaz 
sprzedaży alkoholu, Oczekuje 
się jednak, iż prowadzona 0- 
becnie dość energiczna akcja 
da w rezultacie skutki dodat- 
nie. 

Obecnie zgłoszono do władz 
centralnych podania 21 gmin (z 
czego załedwie kilka mieści się 


na terytorjum województwa 
łódzkiego) © © wydanie zakazu 
| wyszynku napojów alkoholo- 


wych na ich terenie. 
Q ileby zabiegi omawianego 


zy już czas dla włókniarzy 


do wszczęcia akcji o poprawę bytu 


Jak wiadomo wskutek długo- 


trwałego kryzysu, 
śle włókienniczym związki 
ciągu dłuższego czasu nie przed 
siębrały mic celem polepszenia 


w przemy- 


bytu swych członków, uważa- 


jac, iż wszelkie akcje nie mo- 
głyby liczyć ńa pwodzenie. 
Obecnie wskutek ożywienia 


w fabrykach, kłasowy związek 

> 
Polsce postanowił wybadać na- 
stroje wśród swych członków. 


przemysłu włókienniczego 


w 


czy nastąpiła już pora wszczę- 
cia akcji o polepszeniu bytu 
włókniarzy. 

W tym celu zostaje zwołane 
walne zebranie delegatów fa- 
brycznych, na którem poszcze- 
gólni delegaci złożą obszerne 
sprawozdania z sytuacji w po- 
szczególnych fabrykach i jak 
robotnicy zapatrują się na 
ewentualne rozpoczęcie akcji 
bodwyżkowej. (p) 


towarzystwa odniosły pozytyw 
ny skutek, jeszcze w ciągu r, b. 
odbyłby się plebiscyt w szere- 
gu gmin wiejskich, gdzieby już 
od 1 stycznia 1931 roku wpro- 
wadzony został zakaz sprzeda- 
ży wyrobów spirytusowych. 


W Łodzi  najprawdopodob- 
niej sprawa plebiscytu w tej 
kwestji nie może być załatwio- 
na tak szybko. Należy raczej 
oczekiwać, że kwestja ta roz- 
strzyganą będzie już w roku 
przyszłym. (a) 


go będa podwyższone prawdo* 
podobnie w dniach najbliź- 
szych. Natomiast ceny jaj nie 
ulegną prawdopodobnie zwyż- 
ce wcześniej, jak w początkach 
września. (a) 


P. Gryzel ustąpi 


Wybór nowego burmi- 
strza Konstantynowa 


Jak wiadomo socjaliści polscy 
i niemieccy w Konstantynowie wy 
stąpili przeciwko burmistrzowi Gry 
zlowi domagając się jego ustąpie- 
nia i zarzucając mu szereg niewła: 
ściwości. 

Na skutek interwencji u władź 
nadzorczych wezwano burmistrza 
by zwołał posiedzenie rady ua 
dzień dzisiejszy i na posiedzeniu 
tem nastąpi wybór nowego burmi: 
strza. 

Z ramienia urzędu wojewódzkie 
go insp. Szczerbiński dokonał lu- 
stracji magistratu i rezultatem tej 
lustracji było właśnie wyznaczone 
na dziś posiedzenie rady miejskiej. 


Z małej chmury wielki deszcz 


Skomplikowana sprawa o gwałt, którego nie było 


W dniu wczorajszym sąd o- 
kręgowy rozpatrywał sprawę 
Antoniny Woźniak, lat 20, za- 
mieszkałej przy ul. Cegielnia- 
nej 7 u p. Frydman i zatrud- 
nionej u nich w charakterze 
służącej, 

Szczegóły tej sprawy przed- 
stawiają się następująco: 

W dniu 17 sierpnia 1929 ra- 
ku Wożniakówna przyszła do 
fabryki Margulisa, przy ulicy 
Juljusza 3 celem oddania ja- 
kiejś paczki. 

W pewnej chwili jeden z ro- 
botników. jak się później oka- 
zało Adolf Kempny wciągnął 
ja do jakiegoś pokoju, gdzie 
trzymał ją przez dwie godziny 
i dokonał na jej osobie gwałtu. 

Tak brzmiało zameldowanie 
Wożniakówny, złożone w urzę- 
dzie prokuratorskim. Wożnia- 
kównę poddano badaniu lekar- 
skiemu i okazało się. że enoły 


mie straciła, nie było więc mo- 


wy o gwałcie, a jedynie o chęci 
zgwałcenia. 

W kilka dni później. kiedy 
już dochodzenie przeciwko 
Kempnemu było wdrożone, do 
urzędu prokuratorskiego zgłosi 
ła się Woźniakówna po raz dru- 
gi i cofnęła całe oskarżemie, o- 
świadczając, iż to, co się stało. 
stało się za jej zezwoleniem. 


Naskutek tego zameldowania 
pociągnięto Woźniakównę do 
odpowiedzialności sądowej za 
wprowadzenie władzy w błąd. 

Wczoraj na rozprawie wy- 
szło na jaw, że cofnięcie oskar- 
żenia nastąpiło naskutek próśb 
i gróźb Kempnego. 

Przewodniczył rozprawie Se: 
dzia Skabiczewski, oskarżał 
prok., Deczyński. Po wyjaśnie- 
niu całej sprawy Woźniakównę 
uniewinniono, postanawiając 
pociągnąć do odpowiedzialno: 
ści Kempnego. (p) 


r. 193 


17.VIL— „GŁOS. PORANNY — 1930 


Wszystkim tym. którzy okazali nam tyle dowodów współczucia i serca, i przyjęli udział w odprowadzeniu na miej- + 
sce wiecznego spoczynku drogich nam: zwłok 


AE 


JADWIGI WALCZAK 


urodzonej Busse 


a w szczególności Wielebnemu* Radćy Konsystor. Pastorowi Dietrichowi, Stowarzyszeniu Właścieieli - Nieruch omości 
krewnym, przyjaciołom i znajomym składają serdeczne „Bóg zapłać“ 


Mąż, córka, zięć i wnukowie 


6403 


Echa egzaminów maturalnych| 


Pod adresem naszych pedaśośów 


W jednem z pism łódzkich opisa- 
no w swoim czasie szczegółowo 
„aferę maturalną“, która miała po- 
no wstrząsnąć opinią, „budząc ogól 
ne zdenerwowanie i zaniepokoje- 
nie“, Informacje powyższe, kolpor- 
towane następnie przez niektóre 
pisma poważniejsze, nie są zupeł- 
nie ścisłe. Prof. Rudnicki z gimua- 
zjum im, ks. Skorupki — jak poin- 
formowały w koła miarodajne — 
nie rozdawał uczniom swym, przy- 
stępującym do egzaminu, konspek- 
tu z pytaniami i z odpowiedziami; 
co zaś dotyczy notatek jego, które 
prawdopodobnie przez  nieostroż- 
ność dostały się w ręce lekkomyśl- 
nego ucznia i były przyczyną „afe- 
ry“, nie wystarczą one jako jedyny 
motyw dyskwalifikacji doświadczo- 
nego pedagoga. Natomiast nie ule- 
ga wątpliwości, że prof. Rudnicki, 
podobnie jak niemal wszyscy nau- 
czyciele szkół średnich, zwracał u- 
wagę uczniów swoich na te zagad- 
nienia z literatury, które mogły 
być bardziej od innych aktualne 
podczas egzaminu „dojrzałości“. 
Tyle jeśli idzie o samą — „aterę*. 

Post factum nasuwają się pewne 
refleksje. Jak wiadomo, wszyscy 
uczniowie prof. Rudnickiego zdali 
dobrze egzamin i to bez konspek- 
tów, pod surową kontrolą innego 
profesora, czy nawet przedstawicie 
la kuratorjum szkolnego. Wszyscy 
zdali — przypadkowo. Z do- 
świadczenia własnego pamiętam, 
jakeśmy się w szkole dziwili, gdy 
uczeń „ściągający zadanie dostal 
lepszy stopień, niż ten, od którego 
zadanie było przepisane. Trudno 
domagać się sprawiedliwej oceny, 
gdyż o ilẹ po rocznej współpracy 
z uczniami nauczyciel zna mniej- 
więcej ich zdolności i umiejętno- 
0900000 00900000350760 

Za urządzenie zabawy „w le- 
kie Konstantynowskim w dniu 
17.VI r. b. składa serdeczne 
„Bóg zapłać” Towarzystwu Nie- 
sienia Pomocy Kulturalnej Dzie- 
tiom imienia Charlotty Bieło- 
usówny w Łodzi 

Zarząd Towarzystwa 
Niesienia Pomocy 
Głuchoniemym 


Fundusz bezrobocia 


buduje dwa domy? 
Pod przewodnictwem p. Jani- 


śzewskiego odlhyło się posiedzenie 
obwodowego zarządu funduszu 
bezrobocia. 


Qmawiano m. in. sprawę budo- 
wy własnych dwuch gmachów w 
poludniowej i północnej części mia 
sta. Kosztorysy budowy tych do- 
mów zostały już przeprowadzone 
i uchwalono przesłąć je do zatwier 
dzenia zarządowi głównemu fundu 
Szu bezrobocia, poczem nastąpi 0- 
głoszenie konkursu na budowę 
gmachów. áb) 


ści, w ciągu krótkiego czasu egza- 
mitów nie może > nadążyć, aby 
szczegółowo zanalizować te łatwe 
napozór wypracowania szkolne, 

Egzamin maturalny z natury 
rzeczy denerwuje, podnieca ucz- 
niów w niebywałym stopniu. Zdaje 
egzamin nie zdolniejszy, ale spryt- 
niejszy i bardziej opanowany ner- 
wowo: O tem wiedzą dobrzy peda- 
godzy oddawna. Każda złośliwość 
nauczyciela, chęć dokuczenia ucz- 
niowi decydują nieraz o wyniku 
egzaminu: uczeń wytrącony z rów- 
nowagi miesza się, traci ciągłość 
myśli, niezbędną dla udzielenia 
ścisłej i logicznej odpowiedzi. 

Wiem z własnego doświadcze- 
mia, jak mściwość i zła wola nie- 
których nauczycieli wpływa na na- 
ukę, egzaminy i ostateczne ich wy- 
niki. Taki pan, lubujący się swoją 
władzą i możnością decydowania 
nieraz o całej przyszłości młodzień 
ca, winien oddawna opuścić szere- 
gi nauczycielstwa, wśród którego 
i tak czuje się źle. Tembardziej na 
leży podkreślić wartość pedago- 
gów, którzy umieją być przyjaciół- 
mi młodzieży. 


Zagadnienie .tak doniosłe, jak | 


zbadanie umysłowej, społecznej i 
t. d. dojrzałości naszej młodzieży 
rozstrzygnąć ma przypadek, hazar- 
dowa gra, w której stawką jest 
życie ludzkie, Bo przecież i w tym 
róku — jak i za lat poprzednich — 
kilku zrozpaczonych chłopców lub 
dziewcząt pod wpływem depresji 
moralnej popełniło samobójstwo. 
To jest podobno nieuniknione echo 
wojny, przeczulenie i t. d. it. d. 

Nie, panowie „wychowawcy“! 
To są skutki waszej tępoty, mało- 
duszności i tchórzostwa. Po co ta 
inkwizycja? Czy młodzież nauczy 
się czegoś, „dojrzeje* dzięki tym 
egzamiiom? Panowie wychowaw- 
cy wiedzą, że nie. Ale nie mają od- 
wagi wystąpić przeciw bezmyślne- 
mu terrorowi. Egzamin maturalny 
jest absurdem, barbarzyństwem za- 
cofanem tak, jak była niem inkwi- 
zycja, niewola kobiet, bicie dzie- 
ci w szkołach, a jest jeszcze obec- 
nie kara Śmierci, pogarda dla nie- 
ślubnych dzieci, szowinizm rasowy 
czy narodowy. Zgóry wiemy, że 
pierwszy zamach - samobójczy ucz- 
nia czy uczenicy, którzy „przepa- 
dili“ ną egzaminie, wywołuje na- 
prawdę „ogólne zaniepokojenie“, 
większość pism umieszcza jeden 
lub nawet dwa artykuły pełne szla- 
chetnego patosu i oburzenia — po 
czem wszystko wraca do dawnego 
stanu. 

Zacofane półgłówki wywierają 
wpływ decydujący na nasz system 
nauki i wychowania i nie mamy od 
wagi wystąpić przeciw nim. Co- 
prawda nauczycielstwo jest moeno 
zasteorbowane swojemi kłopotami 
ferjalnemi — jednak ono przede- 


wszystkiem jest powołane do in- 
terwencji w tej sprawie. Prof, Rud- 
nickiego nie mam zaszczytu znać 
osobiście. W każdym razie widać z 
jego postępowania, że jest przeciw 
nikiem przypadkowości i nerwowe- 
go hazardu w grze, zwanej egzami 
nem maturalnym, że miłuje swoich 
wychowańców i troszczy się o nich 
— a więc jest dobrym pedagogiem. 

To też gdyby nawet — wbrew 
wszelkim rzeczowym dowodom — 
„w najgorszym razie“ okazało Się, 
że prof. Rudnicki specjalnie rozda- 
wał swoim uczniom notatki, aby im 
ułatwić zdanie egzaminu — nie 
zmniejszyłby się głęboki szacunek 
i sympatja, jaką zjednał sobie 
wśród oświeconego społeczeństwa 
od czasu „afery“. Nie należy wat- 
pić, że kuratorjum i dyrekcja szko 
ły po zbadaniu całej sprawy zmie- 
nią swój stosunek do potępionego 
profesora. , 

Czuję się w obowiązku wyrazić 
nieznatęmu mi dotąd prof. Rudnie 
kiemu najgłębsze uznanie i wdzięcz 
ność za rozumne wystąpienie, god- 
ne nowoczesnego pedagoga w okre 
sie „egzaminów maturalnych“. 

H. Ostrowski. 


*od godz. 7-ej wiecz. 


Związek legjonistów polskich. 
oddział w Łodzi, celem uczczenia 
pamiętnego czynu „Marszu Ka- 
drówki* i podtrzymania idei legjo- 
nowej oraz pietyzmu dla naszej 
przeszłości, jak również pragnąc 
rozwijać ideę wychowania narodu 
w tężyźnie fizycznej i ideały spor- 
towe, urządza w dniu 3 sierpnia b. 
r. wielkie uroczystości sportowe 
p. t. „Dzień Kadrówki*. 

Na program tego niezwykle u- 
rozmaiconego święta sportowego 
legjonistów złożą się między inne 
mi: bieg sztafetowy na przestrzeni 
10 klim. Łódź — Ruda Pabjanic- 
ka, bieg kolarski, w którym wez- 
mą udział asy naszego kolarstwa, 
lekkoatletyczne zawody strzelec- 


kie, mecz piłki nożnej WKS — Hą 
pomyślana 


koah oraz przepiękne 
pełna niespodzianek i najrozmait- 


„Dzień Legjonów” 


3 sierpnia w Łodzi 


szych atrakcji, zabawa ludowa w 
parku Stefańskiego. Zabawa ta, 
jak się informujemy, będzie czemś 
dotychcząs u nas niespotykanem i 
niewątpliwie pozostawi niezatarte 
wrażenie w pamięci uczestników. 

Uroczystości zostaną tuświetnio- 
ne rozdaniem pięknych nagród dla 
zawodników, które to nagrody o- 


fiarowali p. wojewoda. Wł. Jasz- 
czołt, dowódca o. k. TV generał 
Małachowski, pułkownik Haber- 


ling. starosta Dychdalewicz. staro 
sta Rżewski, oraz artysta rzeźbiarz 
Lubelski, który ofiarował przepięk 
ną statuę „Strzelca“. 


Nie zapominaj- 
cie © pojeniu 
zwierzął 


NeJenÓW 


Dziś o g. 8 w. 
Dziś i codziennie 


Koncert symfoniczny 


zwiększonej orkiestry 
pod dyr. 
W programie: Beethoven: Ill symfonja 


T. Rydera 


(Eroica) 
utwory Gunoda i Lalo. 


Koncert popularny. 


lstrożnie z warszawiankami! 


Chwila zapomnienia kosztować może porífel 
z weęksłami i śołówką 


W dniu onegdajszym dwuch 
łodzian - kupców, Adam Tint- 
pulwer, lat 24, zam, przy ulicy 
Zgierskiej 24 i Dawid Kwiat, 
zam. przy w. Nowomiejskiej 4, 
wybrało się w podróż:do Kroto 
szyna celem: załatwienia spraw 
handlowych. 


W pociągu poznali jakąś bar 
dzo przystojną panienkę, która 
początkowo była nawet oburzo 
na gdy któryś z łodzian usiło. 
wał nawiązać z nią rozmowę, 
Leez po pewnym czasie, kiedy 
część pasażerów wysiadła, 0- 
swoiła się z młodymi ludźmi, a 
nawet pozwoliła się poczęsto- 
wać papierosem, 


Przedsiębiorczy łodzianie, wi 
dząc, że ich towarzyszka podró 
ży toleruje z zachęcającym u- 
śmiechem ich zaloty, przystąpi: 
li do energiczniejszego ataku, 
w wyniku którego Kwiat dał 
znak Tintpniwerowi, by się dy- 
Skretnie wotnił z przedziału. 


Posłuszny towarzysz. grzecz- 
nie przeprosił panienkę i wy- 
szedł pod jakimś pozorem, zo- 
stawiając panienkę z Kwiatem 
sam na sam i zasuwając za So- 
bą troskliwie. firanki w 
drzwiach wejściowych prze- 
działu. Kiedy po piętnastu mi- 
nutach Timtpulwer wrócił do 


przedziału, młodzi siedzieli spo 
kojnie na ławkach i rozmawia- 
li. Teraz z kolei Timtpulwer dał 
znak Kwiatowi, by się ulotnił, 
miał jednak pecha, ponieważ 
w tej chwili pociąg stanął na 
dworcu w Ostrowiu. 

Panienka pożegnała się czule 


iz Kwiatem. chłodno z Tintpul- 


werem i wysiadła, oświadcza- 
jąc, iż na dworcu czeka jej cio- 
cia, właścicielka majątku pod 
Ostrowiem. 

Gdy pociąg ruszył obaj mło- 
dzieńcy zaczęli obliczać szcze- 
gółowo tranzakcję, którą mieli 
zrealizować w Krotoszynie. 

W pewnej chwili Kwiat, ce- 
lem sprawdzenia obliczenia, 
sięgnął do kieszeni po portfel i 
„„.zbladł. 

Okazało się, iż portfel... wy- 
szedł razem z młodą panienką 
na stacji w Ostrowiu. 

Przerażony i zrozpaczony 
Kwiat zameldował o tem na 
najbliższej stacji i do końca 
drogi klął „cenotliwą'* panienkę, 
która za piętnastominutowe 
sam na sam zabrała sobie 
pamiątke w postaci portfelu z 
zawartością 600 złotych i pacz: 
kę weksli. 

Po przyjeździe do Krołoszy- 
na Kwiat pobiegł do posłerun- 
ku policyjnego na dworeu, Tint 


pulwer zaś zajął się wynosze: 
niem paczek z wagonu, 

Jakież było jego zdumienie. 
gdy w pewnej chwili zauważył 
towarzyszkę podróży. wysiada- 
jacą z innego wagonu III kla- 
sy. Nie tracąc ani chwili czasu 
Tintpulwer wezwał policjanta i 
polecił aresztować złodziejkę. 

Zaprowadzona na posteru- 
nek policyjny do niczego się 
nie przyznała, oświadczając, iż 
po raz pierwszy w życiu widzi 
obu młodzieńców. 

Podczas rewizji jednak znale 
ziono przy niej portfel Kwiała, 
ale bez weksli i dokumentów, 


Zbadana powtórnie zeznała, 
iż nazywa się Erna Fridrich, 
jest z pochodzenia warszawian 
ką. Wymieniłą przytem nazwę 
jakiejś ulicy, gdzie rzekomo za 
mieszku je. 


Ponieważ nie miała ona przy 
sobie żadnych dokumentów. a- 
reszłowamo ją i skomunikowa- 
no się z policją warszawską, ce 
lem ustalenia, jak faktycznie 
brzmi jej nazwisko i czy byłe 
już karana. 

Kwiat w ten sposób odzyskał 
gotówkę, lecz stracił weksle i 
dokumenty. które złodziejka 
prawdopodobnie wyrzuciła ce- 
lem zatarcia śladów. (p) 


Posiedzenie .. 
rady miejskiej 

Dziś, dnia 17 b. ni. odbędą się 
dwa kolejne posiedzenia rady miej 
skiej. Na porządku dziennym m. in. 
znajdują się sprawy:  zaciągnięcie 
pożyczki w B, G, K. w sumie zł. 
75,000,— na budowę domu czyn- 
szowego; przyłączenie . majątków 
państwowych „Nowy Port i „To- 
maszówek* do miasta; przystąpie- 
nie do związku międzykomunalne- 
go dla zakładów opieki spolerznej; 
wybór jednego członka do rady 
kasy komunalnej; zatwierdzenie 
projektu stacji autobusowej -dla 
komunikacji międzymiastowej; 
uchwaleni3 "wynagrodzenia © dla 
członków komisji rewizyjnej K. 
K. 0. 


Przeprowadzka 
telegrafu 


Władze pocztowe w  Tomaszo- 
wie przystąpiły już do. wstępnych 
prac celem przeniesienia — urzędu 
telegraliczńego do nowego gma- 
chu, gdzie się znajdują wszystkie 
oddziały, 

Roboty nad zainstalowaniem te- 
legraft potrwają prawdopodobnie 
cztery tygodnie. 


raca oświatowa P.M.S. 


17.VIl — „GŁOB PORANNY” — 1930 


Co sie dziejew Tomaszowie ?| +05 EAD/0FY 


(Telefonem od specjalnego korespondenta „Głosu Porannego") 


liczy. 1360 „dzieł 
Książki te przeznaczone Są prze- 
ważnie dla dzieci szkól powszech- 
nych. ) 

W roku sprawozdawczym bibljo 
teka liczyła 115 abonentów, któ- 
rzy wypożyczyłi 2608 książek. 

Staraniem Macierzy zorganizowa 
ny został także 3-dniowy kurs dla 
inteligencji pracującej społecznie 
w Tomaszowie i okolicy. Kurs po- 
święcony był kulturze artystycz- 
nej i teatralnej. Kursu wysłuchało 
136 osób, które otrzymały odpo- 
wiednie świadectwa, c 

W roku ub. Koło zorganizowało 
w porozumieniu z  dpowiedniemi 
władzami cykl wykładów” oświato- 
wych na terenie całego powiatu 
brzezińskiego. 

Wykłady były, ilustrowane prze- 
zroczami. =; 

Odczytów takich przeprowadzo- 
no 158, których wysłuchało 19,748 
osób, w tem 10,632 młodzieży i 
8,116 dorosłych. 

Do odczytów zaauzażowańo sta- 
łego prelegenta, 


Mały złodziej 


W fabryce A. Miiller przyłapano 
na kradzieży przędzy robotnika 
tam zatrudnionego, Jaworskiego 
Bernarda (Bóżniczna 14), którego 


W roku ubiegłym utworzona zo- |oddano w ręce policji. 
<tała przez Polską Macierz Szkolną | Wartość skradzionej przędzy wy- 
w Tomaszowie bibljoteka, która nosi zł. 100.—. 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


Teatr miejski 


Teatr Miejski 
„Dzień i noc* 


dziś 17 
8,45 


Teatr Park Staszica dziś 9.00 
„Letni Karnawał” 
czyli „Wszystko dla Wae“ 


Trupa wwileńska gra dziś; - w 
tuwartek o godz. 8,45 wiecz. po 
cenach ' popularnych sztuka Sz. 
Ań-skiego „Dzień i noc", 

Jutro, w piątek premjera sztuki 
0. Noilla „Żądza. 


TEATR LETNI W PARKU 


STASZICA 
Codzieńnie o godz. 9 wieczorem 
po cenach zniżonych wspaniała, 


przebojowa rewja „Letni karnawał 
czyli wszystko. dla. Was*. Niezrów 
nane numery w wykonaniu pp. 
Niemirzanki, -Jakubińskiej, Wos- 
kówskiego — Chevalier, Górow- 
skiego, Puchniewskiej, Woszczero- 
wicza budzą entuzjazm na widow- 
'ni. Kapitalna konferansjerka Tatar 
kiewicza i Winawera, 

Pierwszorzędna para baletowa 
"pp. Bargielska i Szmar olśniewają 
publiczność takiemi tańcami jak: 
„Boston miłości” 1 „Fox folliesti- 
que", , 

Cudownie wypada : kompozycja 
łameczna „Dożynki“ z p, S$zmarów- 
ną i Szmarem na czele. 


- Mroziński jako- „pijana baba po- 
"*racająca z jarmatku* rozśmiesza 
do łez widownię. 


TEATR POPULARNY 
Dziś czwartek i dni następnych 
e godz. 8.45 wiecz. wielka rewja 
„śpiewu, humoru i tańca w 16 cze- 
ściach p. t. „Pan ma profil jak 
Teofil". i 


REWJA „DOBRY WIECZÓR* 

Dziś po raz siódmy tryskająca 
fumorem-i werwą rewja w 2 od- 
słonach 16 obrazach p. n. „Dessous 
pany Mani, czyli albo.. albo.. 


pióra A. Własta, K. Toma, W. Ja- 
strzębea i K. Brzeskiego. Udział 
całego zespołu. Najgoręcej oklaski 
wane są numery: „Baronowa”, „Wi 
tosjada", „Lopek“ i „Kadysz”. Po 


mimo szalonych kosztów wystawy. 


i zwiększenia zespołu aktorskiego 
ceny biletów od 75 gr. do 2 zł. 


KONCERT SYMFONICZNY 
W HELENOWIE 


Dziś, w czwartek, dnia 17 b. m. 
o godz. 8 w. odbędzie się w Hele- 
nowie pierwszy symfoniczny kon- 
cert zwiększonej orkiestry pod 
dyr. Teodora Rydera. Program za- 
wiera: symfonję III (Eroica) Be- 
ethovena oraz utwory Wagnera, 
Gounoda i Lalo. Od godz. 7 do 8 
Koncert popularny. Pierwszy ten 
w sezonie bieżącym koncert symfo 
nicznz niewątpliwie ściągnie sfery 
miłośników muzyki symfonicznej. 


LETNIA REDUTA W HELE- 
NOWIE 


Cel na jaki przeznacza Się do- 
chód*z impreży decyduje tzęsto o 
jej powodzeniu. oi 

Pomijając już fakt, że imprezy 
urządzane przez- Syndykat Dzien- 
nikarzy, cięszą się zdawna ustalo- 
ną opinją, że wre zawsze na nih 
humor i wesele, to przeznaczenie 
dochodu z urządzanej w dniu 20 
lipca r. b. Reduty Letniej w parku 
Helenów na rzecz bezrobctnych 
pracowników umysłowych, któ: 
rych nędza jest straszną. ma kolo- 
salny wpływ na zainteresowanie 
nią. r 

Z przyjemnością. podkreślamy 
fakt, że cały szereg firm zakupiło 
już bilety wejścia dlą całege swa: 
go personelu, a to by z jednej stro- 
ny uprzyjemnić swoim pracowni: 
kom jedną bodaj niedzielę, z dru 
giej znów strony, by poprzeć poczy 
nania organizatorów Reduty. ` 

Niewielką „pozostałą. ilość atoli- 
ków zamawiać można bezpośrednio 
w restauracji parkowej. 


(2000 „. tomów), 


STACJA KONTROLI FAL, 
Tak w czasopismach. fachowych, 
jak w prasie codziennej w ostat- 
nich czasach ukazują się notatki o 
zainstalowaniu i funkcjonowaniu 
zagranicą t. zw. stacji kontrolnych, 
przeznaczonych do kontroli dłu- 


Dziś 
WAAD. 


gości fal, nadawanych przez różne 
radjostacje nadawcze. 

O Polsce w tych wzmiankach 
nic się nie mówi. 


Instytut radjotechniczny niniej- 
szem podaje do wiadomości, że 
Polska, jako państwo, należące do 
radjowej konwencji Waszyngtoń- 
skiej, również od niedawna posiada 
stację kontrolną. Stacja ta jest za- 
instalowana przy instytncie radjo- 
technicznym, dzięki finansowemu 
poparciu ministerstwa poczt i te- 
legrafów, ministerstwa komunika- 
cji oraz „Polskiego Radja“. 
© Zakres działania tej stacji jest 
zasadniczo obiiczony na obszar Pań 
stwa Polskiego, niemniej. jednak 
stacja ta swobodnie może odbierać 
i kontrolować fale, nadawane przez 
wszystkie stacje europejskie. 

Pierwszy okres prób działania 
tej stacji jest już zakończony I, po- 
czynając od lipca b. r., stacja ta 
działa normalnie, prowadząc regu- 
larną kontrolę nadawanych fal. 

Wyniki tej kontroli w postaci 
tabeli I wykresów będą rozsyłane 
do zainteresowanych instytucji 0- 
raz do europejskiej centrali kon- 
trolnej w Bruksel. 


Godz. 20 


CHÓR 
DANA 


z Qui Pro Quo 


NOWE RADJOSTACJE W. EU- 
ROPIE. Międzynarodowa unja ra- 
djołoniczna w Genewie, która ma 
być regulatorem stosunków, panu- 
jących w eterze ueropejskim i wal- 
czy od dłuższego czasu z przełado- 
waniem eteru | brakiem fal radjo- 
wych do rozdania, okazuje się zu- 
pelnie bezsiiią wobec ciągłego 
przybywania nowych radjostacji i 
kilowatów. Węgry przystąpiły do 
budowy nowej stacji o sile 120 kw. 
przyczem. istniejąca _ dotychczas 
stacja w Budapeszcie nie ma być 
skasowana, a szereg stacji przekaż 
nikowych na prowincji ma jeszcze 
przybyć. Grecja buduje trzy nowe 
stacje: w Zann, Sita | Caro. Musso- 
lini w ciągu r. b. ma otworzyć 080- 
biście stacje w Trieście, Palermo 1 
Prato Smeraldo koło Rzymu. Na 
fali Neapolu pracować ma jakaś in- 
na stacja o mocy 50 kw.  Belgja 
również zapowiada otwarcie nowej 
stacji na zarezerwowanej fali 208,3 
m. jeszcze w roku bieżącym. Sło- 
wam, trzeba w bliskim czasie spo- 


dziewać się nowego chaosu w ete- 
rze europejskim. 


RADJOLATARNIE W GDYNI. 

Z wykończeniem robót porto- 
wych pierwszego okresu zbiega się 
jednoczesne wykonanie całego sze- 
regu robót w zakresie urządzeń 
nawigacyjnych, służących dla za- 
bezpieczenia normalnego ruchu 
okrętów o porcie gdyńskim, 


Pod tym wzgłędem port gdyński 
będzłe jednym z najbardziej nowo- 
cześnie uposażonych portów bał- 
tyckich. 


Poza przepisowemi światłami j 
znakami portowemi, oznaczającemi 
wejście i kierunek podejścia do por 
tu, port został wyposażony w kom 
pleks urządzeń, dających możność 
statkom, idącym do portu, dokład- 
nego określenia swej pozycji przy 
każdych warunkach  atmosferycz- 
nych podczas mgły, wtedy nawet, 
kiedy wszelkie optyczne sygnały 
zawodzą. 


W porcie instaluje się radjola- 
tarnię morską, połączoną z sygna- 
łami akustycznemi, działanie któ- 
rych będzie synchronizowane. Dwie 
takie radjolatarnie dla portu w 
Gdyni i dla Rozewia zostały już 
wykonane całkowicie w kraju 
przez państwowe zakłady inżynie- 
rji. 


Podług przyjętego planu wykona 
ne zostały latarnie morskie: przy 
północnem wejściu do avanportu 
od strony basenu marynarki wojen 
nej (światła będą przerywane: 3 
sek. światła, 1 sek, zaciemnienia); 
widoczne one będą na trzy mile 
morskie, przyczem wzniesienie po- 
nad średni poziom wody wynosi 7 
mtr.; z lewej strony światło czerwą 
ne, z prawej zielone. 


RADJO W POCIĄGACH. Tytu- 
łem próby w roku ubiegłym urzą- 
dzono w dziennych pociągach po- 
spłesznych na lnjl Warszawa — 
Kraków 1 Kraków — Warszawa 
radjoodbiorniki, przyczem pasażer 
płacił za słuchawki 2 złote. 


Radjo w pociągach cieszyło się 
powodzeniem. Jak się dowiaduje- 
my, w roku bieżącym zainstalowa 
ne mają być radjoodbiorniki i w 
innych pociągach. Obsłużone będą 
pociągi, łączące Polskę z zagrani- 
cą. 


Ł0DZ, PIOTR 


Konkurs na więzienie w Łodzi 


Kto otrzymał nagrody 


Sąd * konkursowy 
konkurs na projekt szkicowy zabu 
dowań więzienia 
go w Łodzi. 

Z 26 prac nadesłanych nagrodzo 
no: pracę Nr. 15 — I nagrodą — 
(15,000. zł), autorzy architekci: 
Maksymiljan Goldberg i Hipolit 
Rutkowski z Warszawy. pracę Nr. 
25 — II nagrodą (12,000 zł), auto- 
rzy architekci: Józef Kon - Konia 
wa i Franciszek Morąwski (War- 
szawa), pracę Nr. 13 — MI nagro- 
dą (8,000 zł.), attorzy- architekci: 
Stefan Siennicki i Jan Stefanowicz 


Zapisujcie sienaczłonków LOPP. 


rozstrzygnął | Warszawy. 


Nadto zakupiono 5 prac po 3,000 


karno-śledcze- | zł., a mianowicie: pracę Nr. 8 auto 


rzy architekói Wiesław Lisowski i 
Tadeusz Reiter z Łodzi, prącę Nr. 
8 amtorzy architekci Mieczysław 
Surwiłło 1 Mieczysław Rzepecki z 
Warszawy. pracę Nr. 7, autor ar- 
chitekt = Stanisławy Marzyński z 
Warszawy, pracę Nr. 16 autorzy 
architekci: Maksymiljan Goldberg 
i Hipolit Rutkowski z Warszawy, 
pracę Nr. 19, autorzy architekci 
Lucjan Łabentowicz 1 Lucjan Szper 
ling z Warszawy. 


Nr. 193 


Go usłyszymy dziś 
i jufro przez radjo? 


DZIŚ. 

11,056 — 12.05 Sygnał czasu $% 
Warszawy i hejnał z wieży Marjat- 
kiej w Krakowie. 

12005 — 1315 Muzyka 
gramofonowych. 

15,50 — 16,15 Odczyt p. t. „Ro- 
la automobilkiubu Polski w rozwo: 
ju turystyki automobilowej'* 
wygł. inż. Roger hr. Morsztyn. 

16,15 — 17.10 Muzyka 
gramofonowych. 

17,10 — 17,35 Komunikaty ligi 
obrony poawietrzenej i przeciwga- 
zowej. 

17,35 — 18,00 Odczyt p. t. „Co 
trzeba wiedzieć o Indjach* — wy- 
głosi p. 8. Małachowski. 

18,00 — 19,00 Koncert poświęce 
ny twórczości Debussy'ego. Wy 
konawcy: Irena Bojanowska (50 
pran), Zofja Dawidsonówna (forte: 
pian i akomp.) i prof. Stanisłav 
Zmigrydert (fort, i słowo wstępne) 

19.00 — 19.20 Rozmaitości. 

19,20 — 19.45 Płyty gramofono: 
we z Warszawy. 

19,45 — 20,00 Komunikat izb* 
przemysłowo - handlowej w Lodzi, 
odczytanie programu na dzień na- 
stępny. komunikaty i sygnal cza 
su z Warszawy. 

20,00 — 20.15 Prasowy dziennik 
radjowy. 

20,15 — 21,30 Koncert wieczor: 
ny. Chór Dana i soliści. 

21,80 — 22,00 Słuchowisko z 
Wilna. 

22,00 — 22.15 Feljeton p. 
„Praca w Ameryce* — wygl. 
Makarczyk. 

22,15 — 24,00 Komunikaty: m 
teor., polic., sport. i inne, oraz mn 
zyka taneczna z kawiarni „Gastro 
nomja'* w Warszawie. 


z 


płyt 


z płyt 


t. 
J 


JUTRO. 

11,58 — 12,05 Sygnał czasu 4 
Warszawy i hejnał z wieży Marjae- 
kiej w Krakowie, 

12,05 — 18,15 Muzyka rz 
gramofonowych. 

16,15 — 17,35 Muzyka z płyt 
gramofonowych. 

17,85 — 18,00 Odczyt p. t. 0 
podbojach mózgu i woli* — wygł. 
dr, F. Burdecki. 

18,00 — 19,00 Koncert orkiestry 
kina „Stylowego*. 

19,00 — 19,20 Rozmaitości. 

19,20 — 19,45 Płyty gramofono- 
we z Warszawy. 

19,45 — 20,00 Komunikat izby 
przemysłowo - handlowej w Łodzi, 
odczytanie programu na dzień na- 
stępiy, komunikaty i sygnał "za- 
su z Warszawy. 

20,00 — 20,15 Prasowy dziennik 
radjowy. 

20.15 — 22,00 Koncert symfo: 
niczny z Doliny Szwajcarskiej. Wy 
konawcy: Orkiestra filharm. war- 
szawskiej pod dyr. Tadeusza Ma- 
zurkiewicza i Benedykt Górecki 
(fagot). 

22,00 — 0,15 Transmisja rewji 4 
teatru „Ananas“ w Warszawie. 


płyt 


Mimowolny morderca 


W dniu 15 lipca b. r. o godz. 7 
we wsi Karniszewice, gm. Górka 
Pabjanicka, pow. Łaskiego pomoc- 
nik pisarza gminnego Górki Pabja- 
nickie — Zygmunt Biliński, lat 20 
strzelając z rewolweru do celu, u- 
mieszczenego na stodole, zabił 
przez nieostrożność Dajczkę Kry- 
styne- lat 67, która w tym czasie 
za stodołą sadziła buraki. 


Bilińskiego przytrzymano. 


„GŁOS PORANNY" 
ŁÓDZ 


17 lipca 1930 r. 


GŁOS SPORTOWY 


„GŁOS PORANNY” 
ŁODŹ: 
17 lipca 1930 r. 


Niespodziane zwycięstwo Igora snes 


przyniosło jego zwolennikom wypłatę 133 złotych za 10 


Dzień wczorajszy zgromadził na 
torze wyścigowym ponad tysiąc 
widzów. Liczba ta jest naprawdę 
szczupła, jeżeli się porówna z frek- 
wencją na torze warszawskim. 

W pierwszym rzędzie wpływa 
na frekwencję to, że wyścigi odby- 
wają się również w dnie powszed- 
nie, które przeciętny łodzianin 
przeznacza na pracę; drugie — to 
brak przekonania do emocji tota- 
lizatorowych. 

Wyścigi wczorajsze były bardzo 
interesujące, i graczom sprawiły 
kilka niespodzianek, z których naj 
poważniejszą było zwycięstwo Igo 
ia, w ostatniej gonitwie; pobił on 
ogólnego faworyta Harde. 

Pozatem ciężki tor z powodu 0- 
statnich deszczów wysunął na pier- 
silne, choć 
mniej szybkie. Tu* wymienić nale- 
ży Muckera w gonitwie III i Dro- 
gą w gonitwie IV. 

Naogół wyplaty totalizatora do 
hre. pomimo słahych obrotów. 

Wyniki poszczególnych gonitw 
podajemy poniżej. 

Następne wyście! w nadchodzą- 
:ą sobote. 

GONITWA I 

Nagroda 1,500 zł. Dystans 1600 

mtr. 


wsze miejsca konie 


Fe. 


Po starcie wysuwa się Ibanez 
(ż. Gołowkin) i pierwszy przycho- 
dzi do mety, bijąc Maura łatwo o 
3 długości. Czas 1 m. 50 sek. Bez 
miejsca Bilitis II, Totalizator zw. 
11 2.11 zł. 

GONITWA II 

Nagroda 2,100 zł. Dystans 2400 
mtr, j 

Wygrywa wyścig łatwo Ghazi 
(ż. Kryśko), wyprzedzając Nevę o 
5 długości. Czas 2 m. 47 sek. Bez 
miejsca: Egmont. Totalizator 22 zł. 

GONITWA HI 

Nagroda 1,800 zł. Płoty. 
stans 3200 mtr. 

Idąc w batach zwycięża Mucker 
(ż. Bittner) bijąc o pół długości 
Essauła. Czas 4 m. 2 sek. Bez miej 
sea: Jemioła II, Feresja, Jagienka. 
Wycofany Morgat B. W. Tot. zw. 

GONITWA IV. 

Nagroda 1,800 zł. Dystans 1300 
mtr. 

Pierwsza na mecie — Droga. (chł. 
Jannsik) wyprzedzając po walce 
Burfaja o półtorej długości. Bez 
miejsca: Moja Miła. Czas 1 m. 27 
sek. Wycofane Harriman, Ibanez, 
Ghazi, Etyl. Potalizator 53 zł. 

GONITWA V. 

Nagroda 1,000 zł. Przeszkody. 

Dystans 3000 mtr. 


Dy- 


Motocyklowy zjazd gwiaździsty 


pod protektoratem p. 


Przygołowania do wielkiego 
pierwszego, międzynarodowego 


zjazdu gwiaździstego  motocy- 
klistów do Łodzi są w pełni. 


Organizatorzy — S, S. Uniom 
stoi już dzisiaj w kontakcie z 
wszystkimi państwow. związka 
mi motocyklowymi Europy. Za 
pośrednictwem attache praso- 
wych poszczególnych posełstw 
i konsulów „Union“ nawiązał 
kontakt z całą Europą. Sądząc 
ze wzmianek, które od dłuższe 
go czasu ukazują się na łamach 
pism zagranicznych, a między- 
narodowym zjeździe gwiaździ- 
stym do Łodzi — zamteresowa- 
nie w poszczególnych krajach, 


jak w pierwszym rzędzie w 
Niemczech, Austrji, Holandji, 


Włoszech, Anglji, Rumunji i 
Francji — jest bardzo duże. 
Zjazd do Łodzi będzie imprezą 
zakrojoną na bardzo wielką 
skalę, Jest to impreza trzydnio- 
CELE aAA 


Mofocykliści palestyń- 
sty w kodzi 


W dniu wczorajszym zarząd 
„Hakoahu* otrzymał polecenie 
od oddziału polskiego wszech- 
światowego związku ‚Makkabi‘, 
aby powołał do życia specjalny 
komitet, którego zadaniem bę- 
dzie przyjęcie 10-ciu motocy- 
klistów, członków „Makkabi“ 
w Palestynie, przejeżdżających 
przez nasze miasto w drodze 
powrotnej z wszechświatowe- 
go zlotu „Makkabi* w Antwer- 
pji. 


Konferencja przedstawicieli 
tydowskich klubów sporto- 
wych oraz organizacji młodzie- 
ży odbędzie się w czwartek, dm. 
17 b. m. o godz. 20-ej w laka- 
lu „Hakoahu*, przy ul. Piotr- 
kowskiej 83, 


wojewody Jaszczołta 


wa i trwać będzie od 15 — 17 
sierpnia. Organizatorzy liczą 
się z liczbą około 250 motorzy- 
stów, którzy przybędą do Ło- 
dzi. Jak się dowiadujemy, p. 
wojewoda łódzki Władysław 
Jaszczołt obinł protektorat nad 
wspomnianym wyżej zjazdem. 

Trasa zjazdu może bvć przez 
każdego uczestnika dowolnie 
obraną, winna jednak wynosić 
conajmniej 350 kim. Start w do 
wolnym czasie i miejscowości, 
nie może się jednak odbyć wcze 
niej, jak dnia 15 sierpnia r. b. 
o godz, 0, m. 01 według czasu 
średnio - europejskiego. Meta 
będzie się znajdowała w Łodzi 
na Alejach Kościuszki,- na- od- 
cinku od Zamenhofa do An- 
drzeja w dniu 17 sierpnia od 
godz. 9 do 12. Motocykle po- 
dzielone są na cztery kategorje: 
pojedyńcze do pojemności cy- 
limdrów do 350 ccm. i ponad 
350 ccm., z przyczepkami do 
600 cem. i ponad 600 cem. 


Wygrywa łatwo o długość La- 


hora (p. Sosnowski) 2. Eskapada. 


Czas 3 m. 59 sek. Bez miejsca: 
Iwonka, Bianka. Wycofane: Nida 
II, Igor. Totalizator zw. 29, fr. 15, 
16 zł. 


GONITWA VI 

Nagroda 1,200 zł. Dystans 1600 
mtr. 

Wygrywa łatwo o 3 długości 
Semper Idem (ż. Chatisow) 2, Izy- 
da. Czas 1 m. 48 sek. Bez miejsca 
Rekord, Radlok, Markita. Wycofa- 
ne: Anmon i Mała Rybka. Tot. zw. 
19, fr. 13 i 16 zł. 


GONITWA VII 

Nagroda 1,200 zł. Dystans 2100 
mtr. 

Zwycięża o pół długości Igor 
(chł. Rusin). 2. Harda. Czas 2 m. 
27 sek. Bez miejsca: Vendetta, Ma- 
ia Rybka. Tot. zw. 138, fr. 35 i 13 
złotych. 


Wyrównanie rekordu 


na zawodach we Wło- 
cławku 

W czasie mistrzostw związku 
młodzieży polskiej we Włocław 
ku, zawodniczka Irmina Woż- 
miakówna z Kalisza uzyskała w 
biegu na dystansie 60 metrów 
doskonały czas 7,9 sek. równy 
rekordowi polskiemu.  Zazna- 
czyć należy, że Wożniakówna 
osiągnęła ten czas, startując 
w zwykłej spódniczce, a nie w 
stroju lekkoatletycznym. 


Turniej w Montevideo 


Pierwsze wyniki 
mistrzostw świata 


Pierwsze wvniki turnieju pił 
karskiego o mistrzostwo Świata 
są rastępujące: Stany Zjedno- 
czone A. P. — Belgja 2:0 (2:0). 
Europejczycy mieli więcej z 
gry. zawiedli jednak pod bram- 
ką. Francja—Meksyk 4:1 (3:0). 
Łatwe zwycięstwo jedenastki 
Francji, zasługujące | tembar- 
dziej na uwagę, . że bramkarz 
francuski Thepot na skutek od- 
niesionej kontuzji w pierwszej 
części meczu opuścił boisko. 


Jugosławja wygrała z jede- 
nastką Brazylji w stosunku 3:1, 
a Rumun ja pobiła Peru w iden- 
tyecznym stosunku (3:1). 


"—— NN NĄ O w o 


Robotnicza reprezentacja pił 
karska Austrji jednoznaczna z 
amatorską reprezentacją pań- 
stwową rozegra w Polsce dwa 
mecze: dnia 26 .lipca (sobota) 
w Łodzi. z reprezentacją miasta 
a dnia następnego odbędzie się 
w Warszawie międzynarodowy 
mecz pomiędzy reprezentacją 
Austrji, a robotniczą reprezen- 
tacją Polski, Skład reprezenta- 


zawody reprezentacji robotniczych 


cji Polski będzie ustalony w 
dniach najbliższych, składać się 
będzie on z graczy „Skry“, „Ma 
rymontu“, „Gwiazdy“, krakow- 
skiej „Legji“ i łódzkiego „Wi- 
dzewa”. Według wszelkiego 
prawdopodobieństwa, w skład 
drużyny reprezentacyjnej wej- 
dą łodzianie Pudlarz i Rote i ja- 
ko rezerwowy bramkarz Ku- 
czyński. 


ENM 
Okręgowy związek pływacki 
został już zorganizowany 


Jak już donosiliśmy władze| Krausza i Piątkowskiczo, ma: 


polskiego związku pływackiego 
poleciły za pośrednictwem swe- 


'|go delegata p. Deutscha zorga- 


nizowanie okręgowego związku 
pływackiego pp. Konopce i dr. 
Krauszowi. s 

W. sprawie tej odbyła się w 
dniu wczorajszym w lokalu Ł. 
K. S. konferencja z udziałem 
przedstawicieli 10 klubów, któ 
ra powołała komisję w skła- 
dzie pp. dyr. Skibickiego, dr. 


jącą na celu zwołanie w tesmi. 
nie dwutygodniowym, Olx<:iza 
cyjnego zebrania związku. 

W związku z tem dowiadu 
jemy się, że już od najbliższe- 
go 'poniedziałku rozpoczną się 
w basenie pływackim Ł, K. S-u 
treningi pływackie pod kierun- 
kiem specjalnie przez związek, 
wyznaczonego instruktora p 
Rifermana. 


Łódzki Automobilklub 


wystawi 30 wozów na zjazd do Katowic 


Łódzki Automobilklub otrzy- 
mał serdeczne zaproszenie do 
wzięcia udziału w wielkiej im- 
prezie sportowej organizowa- 
nej przez Śląski Klub Automo- 
bilowy. Impreza śląska przewi- 
duje zjazd do Katowic i wyścig 
płaski. Zjazd odbędzie się. . w 
sobotę, dmia .2 sierpnia, a wy* 
ścig dnią następnego. Zjazd 
przewiduje konkurencję: indy- 
widualną i zespołową. Konku- 
rencja indywidualna polega na 
przejechaniu minim. 500 klm. 
(plakieta złota), 300: klm. (pła- 
kieta srebrna) i 100 klm. (pla- 
kieta bronzowa), przy minimal- 


nej przeciętnej 50 klm./godz. 
Konkurencja zespołowa pole- 
gać będzie na _ jaknajliczniej- 


sżym przybyciu na zjazd  sa- 
mochodów, reprezentujących 
poszczególne kluby. Kłasyfika- 
cja odbędzie się według poniż- 
szych zasad: przy udziale mi- 


nimum 30 wozów — złota pla: 
kieta dla klubu, przy udziale 
min. 20 wozów — srebrna pla- 
kieta i przy udziale min. 10 we- 
zów — bronzowa plakieta. Po: 
nadto przewidziane są specjal- 
ne nagrody: a) dla klubu, który 
zostanie. reprezentowany na 
zjeździe -przez największą ilość 
samochodów. b) dla kierowcy - 
zawodnika, który się wykaże 
majwiększą ilością  przejecha- 
nych podczas -zjazdu klm. (szyb 
kość bez różnicy dystansów. — 
Jak się dowiadujemy, Łódzki 
Automobilklub przeprowadza 
wśród swoich członków propa- 
gandę na rzecz zjazdu do Ka- 
towic. Liczyć się należy z tem, 
że Ł. R. K; reprezentowany bę- 
dzie conajmniej przez 50 wo- 
zów, a tem samem zdobędzie 
nagrodę dla klubu najliczniej 
reprezentowanego i dużą złotą 
plakietę. 


Turniej szachowy w Hamburgu 


o mistrzostwo świata w grze drużynowej 


W Hamburgu rozpoczał się 
w tych dniach turniej szacho- 
w-="o mistrzostwo. śŚwiała W 
grze drużynowej. Wszystkie 
państwa wysłały swe najsilniej 
sze zespoły. 

W pierwszej rundzie rezulta- 


Polowanie na kaczki 


BW | 


rozpoczyna się w Europie środkowej od połowy lipca. 


ty były następujące: Niemcy — 


*Anglja 3:1; Polska — Węgry 3 


% : M, Łotwą — Estonja 4:0, 
Francja — Ameryka 2% : 1%, 
Finlandja — Litwa 3:1, Rumu- 
nja — Hiszpanja 3% ; %, Cze- 
chy — Szwecja 3% ; %, Danje 
— Norwegja 4:0, Holandia — 
Austrja 2:2. 


W drugim dniu rezultaty by» 
ły następujące: Anglja — Note 
wegja 3% : %, Am — 
Islandja 3:1, Polska — Litwa 
2% : ⁄, Szwecja — Hiswpanja 
341, Francja — Rumunja 2% : 
1%, Węgry — Austrja 2:2 i Fin 
landja — Estonja 2:2. 

Warto zaznaczyć, że młstrh 
świata Dr. Aljechin broni barw 
francuskich. 


Skład „Osfrouji” 


na mecz z Ł. K. S. 

Jak się dowiadujemy „Ostrovja” 
przyjeżdża na spotkanie tennisowe 
z ŁKS do Łodzi w skłądzie nastę 
pującym: 

Gra pojedyńcza: 
Pieczyński. 

Gra podwójna: Kluz i Krause, 


Tyrakowskh 


„GŁOS PORANNY” 
ŁÓDŹ 


17 lipca soù r. 


GŁOS HANDLOWY 


„GŁOS PORANNY” 
ŁÓDŹ 
17 lipca 1930 r. 


napifały belgijskie dla Polski 


Owoce wizyty mim. Kwiańłicowskieśo w Brukseli 


Warszawski sprawozdawca gospodarczy „Głosu Porannego“ (M. G.) telefonuje: 
Na firmamencie polskiej rzeczywistości gospodarczej zaświtała nadzieja znaczne- 
go dopływu kapitałów belgijskich, które już w chwili obecnej uczestniczą w szeregu 
naszych wielkich przedsiębiorstw metalurgicznych, cementowych, papierniczych chemi- 
cznych, elektryfikacyjnych i't. p, a częściowo w łódzkim przemyśle włókienniczym 


oraz w bankowości. 


już od dawna i jak dotychczas dała dobre wyniki. 
Współpraca ta jest jedną z najbardziej pożądanych form angażowania się kapi- 
tałów zagranicznych w Polsce i może być bardzo brzemienną w skutki, Ponadto na- 
leży przyjąć pod uwagę, że Belgja jako kraj wybitnie przemysłowy przedstawia inte- 
resujący rynek zbytu dla naszych produktów rolniczych i hodowlanych. Belgja nato- 
miast' interesuje się m. in. Polską jako rynkiem zbytu dla swych wytworów przemy- 
słowych. Nie tedy dziwnego, że obydwa kraje dążą do zaciśnienia węzłów współpracy 
na licznych odcinkach życia gospodarczego. ` 
Pod tym oto katem widzenia należy rozpatrywać wizytę ministra przemysłu 
i handlu inż. Kwiatkowskiego w Brukseli, dokąd równocześnie przybyli prezes Banku 
Gospodarstwa Krajowego gen. Górecki, naczelny dyrektor „Lewjatana* p. Wierzbicki, 
b. minister Szydłowski i inni wybitni przedstawiciele naszego życia gospodarczego. 
Jeden z uczestników tych narad zapewnia mnie, że chwila znacznego dopływu 


nowych kapitałów belgijskich do kraju zdaje się być już niedaleką. 


Współpraca polsko-belgijska w dziedzinie gospodarczej datuje się 


Największe trud- 


ności stanowią zagadnienia podatkowe i ustawodawstwo akcyjne, co było przedmiotem 
specjalnego zainteresowania się belgijskich sfer gospodarczych. 

Belgowie bardzo interesowali się również stosunkiem „rządu marsz. Piłsudskie- 
go* do życia gospodarczego we wszystkich jego przejawach. 

Kto wie czy w tych warunkach pewne sprawy, o załatwienie których bezsku- 
tecznie zabiegają nasze sfery gospodarcze już od dłuższego czasu, nie zostaną rozstrzy- 
gnięte pomyślnie jednem pociągnięciem pióra? Oby! 


Brak wielu towarów 


powoduje ograniczenie obrotów 


Warsa. koresp. „Głosu Poran- 
hego“ telefonuje: 

Na rynku tekstylnym w 
Warszawie panuje nienoto- 
wane dotychczas ożywienie 


obrotów, spowodowane w du- 


mem zwiększeniem konsumcji 
na wsi. 

Duże zakupy czynią też 
warstwy mieszczańskie przed 
wyjazdem na wieś lub na 
kurację. Kupcy uskarżają się 
na brak wielu gatunków to- 


kej mierze poprawą cen na|warów, co przyczynia się do 


rynku sbożowym, 


a temsa"|skurczenia obrotów. 


Rynek pienieżny 


Ceduła giełdy pieniężnej 
w Łodzi 


Dolary St. Zjedn. 8,8775 

5 proe. poź. dolarowa premjo- 
wa sprzedaż 65,25 kupno 64,75 
4 proc. poż. inwset. sprzedaż 
110,25 kupno 110.— 

8 proc. Tow. Kredyt. m. Łodzi 
sprzedaż 71,90 kupmo 71,60 
Bank Polski sprzedaż 167,50 — 
kupno 167.— 

Tendencja utrzymana, 


Ceduła giełdy pieniężnej 
warszawskiej 


CZEKI. 
Holandja 358,78 
Londyn. 43,36,50 
Nowy Jork — czeki 8,902 
Nowy Jork — kabel 8,904 
Paryż 35,08 
Szwajcarja 173,25 
Praga 26,43 
Włochy 46.69,50 
Berlin 212.80 


AKCJE. 
Dyskontowy 115,— 
Zachodni 70,— 
Lilpop 25— 
Polski 166,50 
Cukier 30.50 
Starachowice 15,50 


PAPIERY PAŃSTWOWE i LISTY 
ZASTAWNE. 
Inwestycyjna 110,% 
dolarówka 63,% 
„1 proc. stabilizacyjna 88— 


8 proc. Banku gospodarstwa kra 
jowego 94— 

7 proc. listy ziemskie dol. 76.— 

4 i pół proc. listy ziemskie 

zł. 55,25 

8 proc. m. Warszawy 76,50 

8 proc. m. Częstochowy 67,— 

8 proc. m. Kalisza 66,— 

10 proc. m. Lublina 81,— 
8 proc. m. Łodzi 70,— 

10 proc. m. Siedlec 79— 


NOTOWANIA BAWEŁNY. 
LIVERPOOL. 


Bawełna amerykańska, zamknię- 
cie: 

Lipiec 7,13 sierpień 6,97 wrze- 
sień 6,88 październik 6,82 listopad 
6.81 grudzień 6,83 styczeń 6,85 
luty 6,87 marzac 6,93 kwiecień 6,95 
maj 5,99 czerwiec 7,01 loco 7,58. 


LIVERPOOL 
Bawełna egipska: 
Lipiec 11,22 listopad 11,20 gru- 
dzień 11,26 styczeń 11,30 marzec 
11,44 maj 11,56. 


NOWY JORK 


Bawełna amerykańska, zamknię- 
cie: 

Lipiec 12,98 sierpień 12,95 wrze- 
sień 12.95 pażdziernik 13,03 listo- 
pad 18,11 grudzień 13,20 styczeń 

3,22. 

Kontrakty: październik 12,76 — 
12,77 listopad 12,85 grudzień 12,95 
— 12,96 styczeń 13,01 luty 13,11 
marzec 18,21 kwiecień 13,80 maj 
18,39 loco 13,12 


Dlaczego podafnicy 
nie są wzywani na po- 
siedzenia komisji odwo- 

ławczych ? 

Wobec tego, że z szeregu miej- 
scowości dochodzą do organizacji 
kupieckich skargi, że podatnicy, mi 
mo wyrażenia w odwołaniu życze- 
nia zawezwania na posiedzenie ko- 
misji odwoławczej — nie są wzywa 
ni i orzeczenia komisji są wydawa- 
ne zaocznie, organizacje powyższe 
wystąpiły z odpowiednim memorja- 
łem do ministerstwa skarbu. 


Zdaniem stowarzyszenia kupców 
polskich podanie do izby skarbo- 
wej po otrzymaniu zawiadomienia 
o zaocznem rozpatrzeniu odwoła- 
nia, o ponowne rozpatrzenie odwo- 
łania z wezwaniem podatnika, po- 
winno odnieść skutek, 


Ograniczenia dewi- 
zowe w Hiszpanii 


Rada ministrów w Hiszpanji po- 
stanowiła utworzyć komitet nadzor 
czy złożony z przedstawicieli ban- 
ków, któryby miał na celu wykony 
wanie kontroli nad kupnem i sprze 
dażą dewiz, Zarządzenie to jest 
związanie ze spadkiem kursu pe- 
sety. 


Wielkie zbiory 
PSZERILY 

w St. Zjednoczonych 

Amerykańskie ministerstwo rol- 
nictwa oblicza zbiory pszenicy na 
807 miljonów buszli t. j. o jeden 
miljon buszli więcej niż w roku 
ubiegłym. 


NOWY ORLEAN 


Bawena amerykańska, zamknię- 
cie: 

Lipiec 12,54 październik 12,79— 
12,81 grudzień 12.98 — 12,99 sty- 
czeń 13,03, marzec 13,22 maj 13,38 
loco 12,69. 


Bankructwo w Warszawie 


na 70 tysięcy dolarów 


W warszawskich sterach kupieckich wielkie wrażenie 
wywołało bankructwo znanego importera skór zagranicz: 
nych p. M. L-na, na kwotę 70 tysięcy dolarów. 

Poszkodowane są prawie wyłącznie firmy w Anglii, 
Francji i Austrj. Jest to jedno z największych ban- 
kructw, jakie miało miejsce w ostatnich miesiącach. 

Rzecz jasna, że tego rodzaju bankructwa podrywają 
zaufanie do nas ze strony firm zagranicznych, które już 
od dłuższego czasu i tak stosują daleko idące restrykcje 
w odniesienin do naszego kupiectwa. 

* A $ 

Po dłuższej przerwie miały miejsco w Warszawie 3 ban' 
kructwa, których skutki odczuje też do pewnego stopnia i Łódź. 

Przedewszystkiem zbankrutował kupiec włókienniczy Sa- 
muel Friedland (ul. Wołowa 15), następnie fabrykant bielizny 
Wolf Landsztok (ul. Przechodnia 3), wrzeszcie kupiec futer Mo- 


tel Hepner (Plac Krasińskich 3). 


Upadłości i układy 


Dwaj upadli osadzeni w 


Sąd okręgowy w Łodzi wydział 
handlowy rozpatrywał sprawę upa 
dłości firmy „N. Żelichowski i L. 
Litwin* i jej właścicieli Nachmana 
Żelichowskiego i Lejba  Litwina. 
Firmie tej w dniu 31 grudnia rb. 
ogłoszono upadłość. 

Na zebraniu wierzycieli w dniu 
12 czerwca rb. upadli wystąpili z 
następującą propozycją układową: 
Upadli zobowiązują się spłacić 
wszystkie swoje wierzytelności w 
wysokości 24 proc., przyczem przy 
padającą sumę spłaciliby w ratach 
płatnych w odstępach co 5 miesię- 
cy, pierwsza zaś rata przypadała- 
by na dzień 30 listopada 1980 ro- 
ku. Wobec tego, że większość wie- 
rzycieli wypowiedziała się za ukła 
dem, układ ten został przez nich 
przyjęty. 

Sąd również układ ten zatwier- 
dził. 


Firmie „H. Zae i L> Paliński* 
— fabryka i sprzedaż towarów weł 
nianych, zgrzebnych  (sztrajchgar- 
nów) w Łodzi przy ul. Piotrkow- 
skiej 71 w dniu 12 kwietnia r. b. 
udzielono odroczenia wypłat na 
przeciąg trzech miesięcy. Firma w 
ciągu odroczenia wypłat nie była 


w możności wykonać planu Sana- 
cji, to też zwróciła się do sądu z 


prośbą o zarządzenie otwarcia po- 
stępowania układowego. Propozy- 
cje układowe przedstawiła następu 
jące: równomierne zmniejszenie 
dla wszystkich wierzycieli sumy 
długu o 50 proc. oraz spłacenie 
tych długów w ciągu dwuch lat w 
czterech ratach półrocznych. 

Sąd postępowanie vkiadowe za- 


twierdz. 


* © * 


W dniu 10 czerwca rb. ogłoszo 
no upadłość firmie „Czerniak i Stil 
ler“ — sprzedaż towarów włókien 
niczych w Łodzi, przy ul. Piotr- 
kowskiej Nr. 33 przyczem upa- 
dtych Teka Czernią i Jakuba Chila 
Stillera oddano pod dozór policji. 

Obecnie wobec podejrzanych ma 
nipulacji upadłych wierzyciele wy 
stąpili do sądu z prośbą o osadze- 
nie upadłych w areszcie. 

Sąd przychylając się do wniosku 
wierzycieli postanowił Icka Czer- 
nia i Jakuba Chila Stillera osadzić 


w areszcie dla dłużników. 


=. a 


Mordce Bessermanowi, prowa- 
dzącemu przedsiębiorstwo sprzeda 
ży szczotek i sznurków w Łodzi 
przy ml. Nowomiejskiej Nr. 24 0- 
głoszono w dniu wczorajszym upa 
dłość. Sad osłosił upadłość. chwi- 


lę otwarcia oznaczając tymczaso- 


areszcie dla dłużników 


wo na dzień 24 grudnia 1929 roku. 
Sędzią komisarzem mianowano 
sędziego handlowego Teodora Ku- 
jawskiego, a kuratorem adwokata 
Stefana Lukasiewicza. Upadłego 
oddano pod dozór policji. 

k x * 


Na tej sesji ogłoszono upadłość 
Szlamie Marokko — prowadzące- 
mu skład sukna i kortów w Łodzi, 
przy ul. Nowomiejskiej Nr. 2. 

Sąd ogłosił upadłość, chwilę © 
twarcia oznaczające tymczasowo na 
dzień 10 lipca 1930 roku. Sędzią 
komisarzem mianowano sędziego 
handlowego Jakuba  Pettersa, a 
kuratorem adwokata Edwarda 
Herszlika. Upadłego oddano pod 
dozór policji- 


(iara KEICĘDE a OTO, 
u WY ZZ CI O, 
Kąpielisko Sopofy 
całkowicie przygotowa- 
ne na przyjęcie gości 
Światowa miejscowość morsko 
kąpielowa Sopoty słusznie nazwa- 
na perłą morza Bałtyckiego wzo- 
rem lat ubiegłych jest należycie za 
opatrzona we wszystko, celem 
przyjęcia swoich gości. Rzeczpo- 
spolita Polska dostarcza od szere- 
gu lat znaczną liczbę osób, zwie- 
dzających Sopoty, wskutek czego 
hotele, pensjonaty, jak również f 
restauracje zależne są od gości pol 
skich. Dzięki wysiłkom zarządu 
kuracyjnego tdało się szczególnie 
w tym roku przeprowadzić cały 
szereg imprez rozrywkowych, aby 
jaknajbardziej uprzyjemnić pobyt 
gości a mianowicie: od 13 do 20.7 
trwa tydzień sportowy jak również 
tydzień morski; pod koniec lipca 
i początek sierpnia odbędą się 
przedstawienia operowe w lesie; od 
6 — 10 sierpnia odbędą się zawo: 
dy hippiczne, oraz kolarskie, da 
których zapisał się cały szereg za: 
wodników polskich. W tym samym 
okresie odbędzie się turniej szacho 
wy oraz międzynarodowe zawody 
tennisowe, w których również bie- 
rze udział cały szereg mistrzów 
Rzeczypospolitej. Polskiej. Dyrek 
cje rewji zaangażowały na okres 
miesięcy letnich najwybitniejsze 
zespoły światowe. W hotelu kasy- 
na rozpoczyna swe występy od po- 
łowy lipca znakomita orkiestra 
światowa ..Joe Bund*. Ruch jest 
normalny. jednak o przepełnienim 
obecnie mowy jeszcze niema. hote- 
le, pensjonaty, jak rówv'eź pokoje 
umeblowane są czościo o da dY- 
spozycji zwośc'. Wjazd da WANETO 
miasta Gdańska nie jest polacsony 
z żadnemi trudrościam paszporta- 

wemi albo celroni 


Parcelacija piękmie położonych lasów w 


Działki położone są przy projekto- 
wanej linji elektryczno-dojazdowoj 
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tŁódź-Brzeziny 


Wiączymie fuż 
się rozpoczęła! 


Chcesz nabyć wiaSne, zdrowe i fanie letnisko, kup działkę Wiączyńskiego lasu! 


(odległość od granicy Łodzi do Wiączynia 7 i 1/2 klm. i od 
Andrzejowa 3 klm. Od Andrzejowa są stale furmanki do dyspozycji) 


Roboty wstępne tejże linii już się rozpoczęły i otwarcie nastąpi w przyszłym roku. 


Do tego czasu dojazd autobusem co godzina zapewniony. 


Działki w wielkości od 2500 do 8000 mír. kwadratowych 
po cenie od śroszy 50 za meir kwadrałowy są już do nabycia 


1) Administracja Dóbr Wiączyń-Zieleń, poczta Kołuszki, 


Bliższych informacji udziela: 


2) F. Petzold, Łódź, Główna 8, 


tel. 190-77, 3) Biuro firmy „Go-Go“, Łódź, Moniuszki Nr. 2, tel. 190-09, 4) Zarząd lasów 
Wiączyń Leśniczówka. 


„KOS PORANNY” 


NABYĆ MOŻNA: 
na następujących letniskach, w uzdrowiskach 
i miejscowościach kąpielowych: 
Iwonicz-Zdrój: Księgarnia Zdrojowa. 
Krynica: Księgarnia Zdrojowa. „Ruch“! 
Łask: Księgarnia Bugajskiego, Rynek. 
Łęczyca: E. Bering, Kaliska 40. 
Rabka: Jan Janota, Rabka-Zdrój. 
Sopoty: Bracia Rapoport, Seestresae 39 | 41. 
Sieradz: S. Sierociński, Rynek 21, 
Tomaszów-Maz.: „Ajencja*, PL Kościuszki 1. 
Truskawiec: Księgarnia Zdrojowa „Ruch“. 
Zakopane: Księgarnia Kolejowa „Ruch“. 
Księgarnia Pocztowa, ` 
urząd pocztowy. 


Pozatem „Głos Poranny“ jest dostar- 
czany codziennie z rana celem stalej 
sprzedaży do następujących miejsco- 
wości: 
Warszawa: Dworzec Główny, 
„Księgarnia Ruch“ 
Polska Informacja Prasowa, 


, Bracka 5. 
Sosnowiec: Józef Hlawski, ul. 3-go Maja 23. 


- RESZTKI « 


tkanin bawełnianych i t. zw. „Braki“ 


ubrania zawodowe, robotnicze, sportowe i dla 
urzędników biurowych e. t. e. 


po wyjątkowo niskich cenach sprzedaje 


„WIDZEWSKIEJ MANUFAKTURY" 


Rokicińska 54. Dojazd tramwajem Nr. 10 i 16. 
N. B. Dla pp, urzędników państwowych i kominalnych 
: 6412 


sprzedaż na spłaty miesięczne. 


RZECE Igi 
CY mh f 


E ANEA b 
RE (JE ANG D A 


wszyscy są na letnisku 
radjoaparat nie jest w użyciu 
najlepiej przerabia aparaty 


Centralna taomia GB Nimulaforów 


Piotrkowska 167. Tel. 205-21 


4 Załatwia wszelkie przeróbki 
tamie, $ 


4 


Parkany, Plecion: 


|| wszystkich meta- 
6 | lach wyrabis i po-|E 


ZS | mieds. do filtrów, |] 
E | „Rabitz* do robót |g 
4 | Lódź, Wólczańska |$ 


zubo i precyzyjmie! | 


ki, Tkaniny, Gazy 
betonowych, we 


leca 


Rudolf Jang 


151, tel, 128-97, |§ 


Akuszeria i ehorohy kobiece 
"m. Rzgowska 5, telef. 191-08 


od 5,30 do 


Dr. med. 


W „LECZNICY, Piotrkowska 62 


KLINIKA 


ć Położniczo - chirurgiczna 
a „SANA 


Ogrodowa 10, tel. 213-57 


Wspaniały sensacyjny 
dramat. W roli głównej 


Wielka sensacja!!! 
Podczas 2, 3 i 4 seansu 


będzie obecny w kinoteatrza Eddie Polo. 


fotografje z podpisem EDDIE POLA. 


3—5, 


7,30. 


w F 
4 


wchodzące 


T o“ 


I i il klasa 


4 OPIEKA LEK 
nad matką i dzieckiem. 


CENY PORODU 


M) | na II-ej klasie wraz z zabiegami 


200 zł. 


LECZN! 


lekarzy specjalistów 

przy Górnym Rynku 
Dłlotrkowska 294, tel. 122-89 

)przy przystanku tramw. pabjanichich; 

|| Czynna od 10-ej rano do 7-ej wiecz. 

|w niedaiele i Święta do 2-ej po poł 

|| Wsaystkie specjalności i denty- 

styka. Kąplele świetlne, lampa 

kwarcowa, elektryzacja, Roentgen 

|| szczepienia, anallay (moczu, kału 


krwi, plwocin, wydzielin 


racje, opatrunki. 

Wizyty na miasto. Porada 4 zł. 
Porada dentystyczna oraz wano- 
roiogioane dla chorób 

i węnerycznych 


Dr. med. si 


| S.Neumark 
"| Moniuszki 5, tel. 170-50 


Choroby skórne | weneryczne 


Leczenie djatermją, 
djatermokoagulacją 


oraz lampą kwarcową 
Prsyjmuje od 1.30—8.30 i od 3—7 


EDDIE POŁO 
HA Tajemnica skrzymici poczłowej 


Wielki dramat w. 10 aktach. W rol. główn.: Marja Bogda, Jerzy Marr, Józef Węgrzyn 
Rzecz dzieje się w Warszawie, Poznaniu, Krynicy i Paryżu. 


Wielka sensacja I!!! 
Niezależnie od tego zostaną rozlo- 
sowane pomiędzy Sz. Publiczność 


Ilustracja muzyczna pelnej orkiestry. 


„C R $ g“ ei FW A“ | 


Dziś i dni następnych wielki podwójny program: 


i „Bohater chińskiej spełumki" 


w podwójnej roli: EEEE 


jako miljoneri spasz-włamywacz 


Bilety ulgowe, wolnego wejścia i passe-partout nieważne. 


Istniejący od 35 lat 


FELDMAN Zakład Optyczno-chirurgiczny 


cte 


6496 


SZYMONA URBACHA 


w Łodzi, Piotrkowska 33 
POLECA: 


p a 


Okulary i binokle z wyborowemi szkłami oraz 


wszelkie artykuły, w zakres optyki 


po cenach konkurencyjnych. 


Reperacje szybkie i staranne. 


334400639900909990209030006909000050070000000000909008 


ARASA Doktór 


P. KLINGER 


choroby weneryczne, skórne i włosów 


Andrzeja 2, tel. 132-28 
Leczenie lampą kwarcową, analizy 
krwi i wydzielin. Przyjmuje codzien- 
nie od 9—11iod 6—8 w. w niedzielę 
i święta od 10—12. Oddzielna pocze- 

--- kalnia dla pań, 
Od 1—2 w Lecznicy (Piotrkowska 62) 


4654 


Doktór z 
W. Łagunowski 
Speojniista ohorób skórnych, wene- 
rgaznych i moczopłciowych 
przeprowadził się na ul. 
Piotrkowską 70 (róg Traugutta) 
Tel. 81-85. 
Prsyjmuje od 8.80 do 10.30 rano, od 
1-ej do 2.80 pp, od 6 do 8.30 wiecz, 
w nłedsiale i świąta od 10 do ?1-ej 


I. md. D. Frid 


powrócił 
choroby wewnętrzne | dzieci 
Sienkiewicza 37 tel. 224.78 


Przyjmuje od 8 do 10 z rana i od 1 
do 2 po południu. W Lecznicy „Sa- 
nitas“ Cegielniana 29 od 11—$ 


CA 


8 
ltd.) Ope- PET 


skórnych 


| 


Do akt. 
Nr. 807 | 39 r. 


Ogłoszenie 


Komornik Sądu 
Powiatowego 
w Łodzi 
Leon Wąsowski 
ski, zam. w Łodzi 
przy ul. Wólczań- 
skiej 10, 
na zasadzie art. 
1030 U. P. C. ogła- 
sza, że w dniu 
25 lipca 
1930 r. od godz. 
10-ej z rana w 
Łodzi, przy ul. 
Kamiennej 16 
odbędze się sprze- 
daż przez publi- 
czną licytację ru" 
chomości 
należących do 
Benjamina 
Lipowicza 
i skła ających się 
z mebli 
oszacowanych na 
zł. 427— 


Łódź, 15.7. 30 r. 
Komornik 


Do akt. 
Nr. 1738—30 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu 
Powiatowego w Ła 
dzi, Leon Wąsow= 

ski, zamiesz- 
kały w Łodzi przy 

ul. Wólczańskiej 
10, na zasadzie 
art. 1030 P 

ogłasza, że w dn. 

25 lipca 1950 r. 
od godz. 10 rana 
w Łodzi, przy ul, 
Piotrkowskiej 16 
odbędzie się sprze 

daż z przetargu 

P> anego ru- 
chomości, należą. 

cych do 
Mendla Offmana 
i składających sią 
ze zgrzebadła 
przędzalniczego 
oszacowanego 
na sumę 
500.— 


Łódź, dn. 15.7.30 


Komornik 


w. z. K, Suzin | w. z. (—) K. Suzin 


IWONICZ 


pensjonat „Zdrowio” 
dzieci, Informacie uu miejscu, 


14 dorasls th 


1207—10 
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Nr. 193 


Ogłoszenie, 


Sąd Okręgowy w Łodzi wyrokiem z dnia 

15 lipca 1930 r. zaocznie postanowił: 1) ogłosić 

upadłość handlującemu Szlamie Marokko. 

2) chwilę otwarcia upadłości oznaczyć na dzień 

10 lipca 1930 r. tymczasowo, 3) zamianować 

Sędzią Komisarzem Sędziego Handlowego Jakó- 

ba Pettersa, 4) zamianować kuratorem upadłości 

adw. Edwarda Herszlika, 5) oddać upadłego 

pod dozór policji, 6) nakazać opieczętowanie 

ruchomości i rzeczy upadłego, gdziekolwiek 
się one znajdują. 

Za zgodność Kurator masy upadłości 

(—) EDWARD HERSZLIK 
adwokat. 


Na mocy art. 476 i 478 K. H. wzywam 
wierzycieli powyższej upadłości, aby w dniu 18 
lipca 1930 r. o godz. 972 rano stawili się w 
Sądzie Okręgowym w Łodzi w Wydziale Hand- 


lowym przy Pl. Dąbrowskiego Nr. 5, 
osobiście lub przez pełnomocnika z dowo- 
dami usprawiedliwiającemi ich wierzytelności 


w celu wysłuchania sprawozdania kuratora 
masy i wyboru kandydatów na syndyków tym- 
czasowych, 

Sędzia Komisarz: 
6510 (—) JAKóB PETTERS. 


poleca | 


| 
pis L. GOMOLNSKEGO I 
! 


PRZEJAZD 1 TEL. 133-72 i 209-87 | 


Porcia 1 zł. Pół porcji 50 F i 


Do lodów dodaje sig 
wodę sodową i wafle 


Gabinety z 
Kosmetyki lekarskiej 


D-ra med. Marji ŁEWINSONOWEJ 
Cegielniana 6, telef. 1438-88, 
Godz. przyj. dla pań i panów 
10—2 i 4—8 
Owynns są następujące działy: 
1. chor. skóry i włosów. 
2. Beautó 
3. Kuracji odmładzających. 
4, Masażu (ogólny i częściowy). 
5. Epilaoji (eleotrocoagulacja 
elektrolisay. 
6. Elektroterapji (diatezmja, d'Ar- 
sonyalisaocja, galvanofaradyaacja. 
1. Helioterapji (Roentgen, kwaor, 
sollux, kąpiele świetlne), 
8, Chirurgji estetycznej (blia- 


Na dogodnych 
warorkwaki 

Wielki wybór 
wózków dziecin- 
nyoh krajowych 1 
zagranicznych łÓ- 
żek metalowych 
wyżymaczek ame- 
rykańskich, mate- 


rasz materacy 


ny, żylaki, aniekształoenia, | | osspzążynowych 

nowotwory i t. p.), „P ate nó* do 

pod kierunkiem chirurga meblowych łóńsk 
D-ra Z. LEWINSON podług miary. 


osdynującego oodz, od godu. 1—4 || Nabyć możne w 
fabrycmpm sklo- 
daie 3240 


Dr. med. 


J. Sadokiers 


STOMATOLOG 


chirurgja szc: i jamy ustnej, 
regulacja zębów 
Rentgenodjagnostyka 


nl. Piotrkowska 16%, —Tal. 114-20, 
Ordynuje 3—7 6068 


Piotrkowska 73 
w podwórzu, 
tel. 158-81. 


|. Beti 


Piotrkowska 1 


Teatr świetlny 


„Przedwiośnie 


Zeromskiego 74-76 


Dojazd tramwajami 5, 6, 8, 9 i 16 do 
rogu Zeromskiego i Kopernika 


Prenumerata 


miesięczna 
datkami wynosi w Łodzi zł. 


Redaktor: Euzeniusz Kronman 


raoy wyśctelanych | - 


„DOBRÓPOL, 


Lekarz - Dentysta 


65, | 29 lub dwuch panów oddam. 


powrócili e 


Orkiestra pod dyr. A. Czudnowskiego. 
Początek seansów o godz. 4 pp. w niedziele i święta 2 pp. 
III—50 gr. Na pierwszy seans wszystkie miejsea po 50 gr. 


„Głosu p oaneść, ze wsz 
5.60, za 
40 groszy, z przesyłką pocztową w kraju — zł. 6.50: zagranicą — zł. 10— 


ZARZĄD 


NIZEJ - MANUFAKTURY 


w ŁODZI 


podaje niniejszem do wiadomości pp. akcjonarjuszów, iż dnia 
21 sierpnia 1930 roku, o godzinie 4-tej po południu, odbędzie się 
w biurach Widzewskiej pdst) 4 A, w Łodzi, ul. RZ 
niana Nr. 20 


OGÓLNE ZEBRANIE : 


Akcjonarjuszów 


z następującym porządkiem dziennym: 

Wybór Przewodniczącego Zebrania. 

Sprawozdanie Zarządu za rok 1929. 

Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej. 

Zatwierdzenie bilansu, oraz rachunku- Strat i- Zysków za 
rok 1929. 

Określenie poborów Dyrektorów Zarządu. 

Zatwierdzenie budżetu za rok 1930. bi 
Wybór ustępujących z kolei członków Zarada z m 
Wybór Generalnego Dyrektora. 
Wybór Komisji Rewizyjnej. 

Sprawa amortyzacji za lata 1923, 1924 i 1925 i korektura 
bilansów za powyższe lata, 

Wnioski akcjonarjuszów. 

Jeżeli powyższe Zebranie okaże _się. nieprawomocnem, 
wówczas drugie, bezwzględnie prawomocne, odbędzie się dnia 5 
września 1930 roku o godzinie 4-tej po południu, w tym samym 
lokalu i z tym samym porządkiem dziennym, a to stosownie do 
§ 55 Ustawy Spółki. 


11) 


Poprzednie ogłoszenie z dn. 117 r. b. o zwołaniu Walnego |, 


Zebiania naszych akcjonarjuszów na dzień 148, iwegędnie 29/8 
zostaje unieważnione, 
ZARZĄD 


WIDZEWSKIEJ MANUFAKTURY 
6507 S. A. w ŁODZI.  - 


3009303000200600020900099009990909390906090090009060000 


Mmm EZR 


łatwo znajdzie ten kto ukończy 
kurs buchalterji pod kierownic- 

RADJOPOGOTOWIE 
183-40, Pomorska 20, wszelkie złe 


twem ratynowanego pedagoga. Spę 
cjalny kurs buchalterjj bankowej 
cenia radjowe do 9 wieczór. 
5005—2 


i techniki biurowej. Wiadomość 
w administracji „Głosu Poranne- 
go“ lub na miejecu Kilińskiego 60 
mieszk, 45, 


ŚWIEŻY MIÓD LIPCOWY 


gwarantowanej czystości nadszedł do składów naszych 
i ofiarujemy takowy po wyjątkowej cenie w oryginalnych 
słoikach i na wagę 


przy kupnie ponad 3 kg. Zł. 4-— za kile 
» 4.50 c . 


przy kupnie poniżej 3 „ 


ZGUBIONO 
książeczkę wojskową wydaną 
przez P. K. U. Piotrków Tr. na 
nazwisko Ieka _Reitbergiera, 
zam. Narutowicza 58. 6509-1 
RO 46, I piętro, front, 3 

1353—1 w 


POKÓJ 
z niekrępującem wejściem wprost 
schodów, dwuokienny, umeblo- 
wany z pościelą, usługą i elek- 
trycznem oświetleniem dla jedne- 


Dziś i dni następnych! 


„Kropka nad i' 


|] Do skt. Nr. 


"131/30 r. 


Obwieszczenie 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi Rafał 
" Sakkiłari, 
zam. w Łodzi. 
Karola 30 za zasa 
dzie art, 1030 U, P, 
cywiln., ogłasza, 
"że w dniu 
25 lipca 

1930 od 
10 rano w 
aj dh ul. 
nny 14 
odbędzie się licy-_ 
tacja ruchomości 
należących do 
Berka 
Bornsztajna 
i składających się 
z mebli 
oszacowanych na 
sumę 


"Łódź, 28:6. 1930 T; 
Komornik 


w/s. podpis 
nieczytelny 


Do akt. 
Nr. 2020/1930 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi Stefan Górski 

zamieszkały w 

Łodzi, przy- ul. 
Sienkiewicza 9, na 
zasadzie art. 1030 
Ust. Post. Cyw. 
ogłasza, że w dniu 
` 21 lipca 
1930 roku od: go* 
dziny 10-ej rano 
w Łodzi, przy ul. 

Piotrkowskiej 6 

odbędzie się 
sprzedaż z prze 
targu m po iowiatę 

omości, 
dajeżących do 

Dawida Lengi 
i składających się 

z urządzenia 

sklepu, kasy 
ogniotrwałej, gar- 
niturów męskich 

i palt damskich 
oszacowanych na 
sumę Zł. 1.500.— 


Łódź, 9.7.1930 r. 
Komornik 
S. Górski 
TDESPTEBECZZY 
Dr. med. 


hatoni Millor 


Łódź, ul. Targowa 
32, front I p. tel. 
206-34. 
Choroby węwnę- 
ne i aj 
odz. przyjęć o 
8-ej do 9% rano i 
od 1-87 wiecz, 


Wielkie arcydzieło filmowe polskiej produkcji! 


Ostatni seans 


Łodzi - 


PE Aa: 


iotr id fa aa rozsze- 
rzenia swej działalności na- 
tychmiast dobrze prezentują- 
cych się, inteligentnych, wy- 


mownych 6 panów i 4 panie 


do łatwej pracy akwizycyjnej 
na miasto i prowincję. Posada 
stała, możność zarobkowania 
bardzo duża. Tylko poważnie 
myślący zgłoszą się o0so- 

biście u p. kier. Sikucińskiego 
w czwartek i piątek od 10—12 
i od 3—5 ul. Traugutta 8, II 
ptr. front- -- 6508—1 


POSZUKIWANY 
wentylator ramowy 


w dobrym stanie okazyjnie do 
kupienia. Oferty do adm. „Gło- 


su Porannego“ sub. „ Wentyla- 
tor“ 6487—3 


PENSJONAT 


Brzoza po Bydgosią 


miejscowość kąpielowa. Obfita 
i smaczna kuchnia, plaża, su- 
chy las, — Ceny bardzo przy- 
stępne ! Informacje na miejscu; 
A. Zielas, Brzoza. 6497 


WENEROLOGICINI 


" Lekarzy-specjalistów 


Zawadzka 1 


TEL. 205-38 


czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
11—12 Y przyjmuję 
2— 3 ) kobieta—lłekarz 
w niedzielęi święta od 9—2 pp, 


leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


Badanie krwi i wydzielin na 
ilis i tryper, 
cje z neuroleglam 
i urologiem 
Gabinet Swiatło-leczniozy 
Kosmetyka lekarska 
Oddałelna poczekalnia dla Kobiet 


PORADA 3 Zł 3235 


Konsul 


Dr. med. 


HELLER 


Ghoroby skórne i weneryoune 
UL. NAWROT 2 
TELEFON 170-890 R 
Pmyjmoje do 10 r. i od 4—8 wiem 
w nładsielę od 11—2 po południa 
Dla pań spec. od godz. 4—5 
po poł. dla nieaamośnych 


GENY LECENIC. 3284 


MONIUSZKI 11 
TELEFON 163-22 


Choroby skórne | weneryczne, 
elektroterapja 
Przyjmuje od 8—10 I od 3—8 w, 
w niedz. od 10 12. 


MOTTO: To wielki dramat, to dzieje młodej p której pierwsze najczystsze porywy miłosne zostały 


brutalnie stłumione przez nieubłaganą pro cia. 
W rolach głównych: wielka tragiczka LI LI R RÒM: SKA i najpiękniejszy amant STEFAN SZWARC. 


Orkiestra pod dyr. A. Czudnowskiego 


o 10 wiecz. 


W sobotę i niedzielę biłety ulgowe nieważne. 


stkiemi do- 
noszenie — 


Ogłoszenia 


nadesłane po tekście 


Wydawca „Prasa“, Wydawnicza spółka z ogr. odp. 


(str. 10 szpalt) 12 gr., Drobne 15 gr. za Wyraz, najmniejsze ogto 
za wyraz; najmniejsze zł. 1.20 gr. Ogłoszenia zaręczynowe i zaś 
czane są o 50 proc. drożej. firm zagranicznych o 100 proc. 


za wiersz milimetrowy. I-szpaltowy (strona 5 szpalt) : 
40 gr; nekrologi do 150 wierszy 30 gr„ wyżej — 
szenie sł. 1.50 gr. Poszukiwanie pracy 10 gr. 
ślubinowe 12 sł Ogłoszenia zamiejscowe obli- 
tabełaryczne lub fantaz. dodatk. 500/0 


W drukarni własnej Piotrkowska 104. 


—  Biłety ulgowe ważne. 


ogłoszenia 


Ceny miejse I—1 zł, II—75 gr, 


6466 


w tekście 50 gr. 


l-sza strona 1 zł, 
40 gr. Zwyczajne 


